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Wydanie l Cena 50 gr 
Głos krajów niezaangażowanych 
Wielkie mocarstwa 

powinny niezwłocznie 

''------------------------------------------~------------------------------------------
przystąpić do rokowań 

Soho.tnie po·siedzenie konfe
rencji krajów niezaangażowa
nych rozpoczęto się pod prze
wodnictwem następcy tronu 
Jemenu, k.<>1ęcia El Ha.ssana. 

Pierw'51ZY przema.wial cesarz 
Etiopii Haile Sela.ss1e, po czym 
gl.'s zabra! prezydent Gha111y, 
Kwame Nk.rumah. Zaapeloiwal 
o.n do prezy•denta Stanów Zje
dno•cwnych Kennedy'ego i prze 
wodniczącego Rady Minis!Jró\o\ 
ZS!l.R N. S. Chruszczowa, by 
;;;:>0•tkali się i omówili problem 
Berlina i kwestię mem:ecką. 
BELGRA1' (PAP). - Najdonio
ślejszą sprawą, przed którą 
stoi dzisiaj świat, jest to, aby 
wielkie mocarstwa spotkały się 
i 1·ozmawialy - oświadc1.yl pre
mier Indii Nebru, przemawiając 
w sobotę przed poludnicm na 
belgradzkiej konferencji kl'ajów 
niezaangażowanych. Klucza do 
rozwiązania sytuacji - podkre
ślił - nie znajdzie się na żad
ne! konferencji, nawet na na
szej. Znajduje się on w rę!<;ach 

dwóch wielkich mocarstw Zwią
zku Radzieckiego i Stanow Zjed
noczonych. 

2 0 ,;:Rok XVI 

" 

. 
J 

k 

e 
o-

lll 

o
y 

je 
ez 
le 
a-

fici 
kl, 

re 

t~= 
„ 

e 

J 

BERLIN. - Wkrótce po.zna
cie nast,ę,pnego kosmonautę. 
Slowa te wiypowiooziaJ 2 wrz.e
śnia, pr.-zebywaj31cy w Berli
nie ko.simoirumta radziecki ma
jo.I" Herman Titow na spot.ka
ni.u w a.mba.sa<lizie radozie.ck.iej 
z pracownikami tej placówln. 
Titow prrekazal swoim roda
kom pozdrowienia od majoira 
Gagarina ora1z ko.smona11.Ltów nr 

·3 i nr 4, jak rówm:ioe.ż daJ
szyoch, przygotowujących się 
oboec.nioe w Związku Radzie
ckim do lotów ko.s:miczmych. 

WARSZAWA. - Dziennika
rze Warsza.wy mioeli " moiŻlność 
2 bm. bezpośredniej rozmowy 
z dwoma wyibirtinymi radziecki
mi uczonymi, którzy wni.e.śli 
111ioem.aly wkład w wielkie o
siągnięcda .na1uki ZSRR w za
kras;ie zdobywa.nia pr>z·estrreni 
kooomic2l!lej. Ucwni ci - to 
p.rot. Al.ek.sa111 der NiJ<oloSki, do•-
rek.tor Insty•tutu Mecha.n i.ki 

1 
.Akadoemii Nauk ZSRR, wybit-
111y specjalista z zakresu aero
dymiamitki ora.z Kiril Staniuiko
wicZ. :1llla111.y fi.zyik, wyiklad<o1wca 
na Unohwer.s\l"tecie Moskiew
sdrim. 

Spotkanie odbyło się w am
ba19a.dzie ZSRR w •Warszaiwie 
bezpośrednio po zaJ;:c>ńczeniu 
konferencji nauko.wej w Ja-

We włókiennictwie 

sierpień lep·szy 
od lipca 

SieDpień, w przeciwieńst·w:r, 
do Hpca, upłyną! we wszyst
kich brain:żach przemy . .,.tu 
wlókien111iczego pod zn<.kiem 
w~aźnej poprawy w)")1ków 
pt'Odoukcji. Szczególnie uwi
doczmiło .s:ię to- w najwięk
szej z branż - przemyśle ba 
welnianym. Poprawiła się tu 
dy.0 cyplina pracy, U.sunię•o 
róv.rnież ~ze,reg trudności na
tury ocgainizacyjnej i zaopa
ti·zeniowej. Dzięki temu, plan 
wyrobów gotowych zostal 
zrealizowany z nadwyżką. 

Przernys.l wełniany zrea!J
zowal zadania w tkalniach w 
l.00.4 pr·oc., zaś w pro~u.kc.;· 
tkanin gotowych w 100,B proc 
Także przemysł JniarS'!;:; 

powstałe bra.nże przemy.silu 
włókienniczeg-0, v.·g. oz-1enta
cyjnych danych, wykollle?!:V w 
pelm zadania za rr.:esiąc 

ubiegly. --6-

BERNO. - Kolarskie s\>:osowe 
nlistrzos+,wa świata, rozegrane 
2 bm. na okrężnej trasie Brem
garten wald, kolo Berna, zakon
czyly się zdecydowanym sukc:'
sem reprezentantów Franc11. 
którzy zajęli trzy pierwsze m1eJ
sca. Zwycięży] Jourden przed 
Belena i Gestraud. 

Polscy 
górskiej 
słabo. 

kolarze na 1 rudnej, 
trasie wypadli bardzo 

* * * SOFIA. Na Uniwersiadzie 
Krzesińska zdobyła w sobotę je
dyny brązowy medal dla na
szych barw. Pozostali polscy 
akademicy wypadli bardzo sła
bo. 

Zloty medal w rzucie młotem 
zdobył W<;gier Zivotzlcy, który 
oslągnąt Odległość 64,62. Jest to 
nowy akademicki rekord świa
ta. 

* * * KATOWICE. w i:>rzedoR\al-
nim dniu międzynarodowych 
mistrzostw tenisowych Polski. 
rozegrano finał gry poj edyńczej 
kobiet, w którym Węgier;;ca 
Koermoecsy Polrnnała w finale 
Angielkę Starkie 6:2, 6:3, zdoby
waj11e tym samym tytuł między 
n.arodowe.l miSotrzyni Polski. 

tódź, niedziela 3 i poniedziałek 4 września 1961 rot. 

Berlinie: 

bło.nnie, poświęconej probloe
mom dynamiki gazów, magmoe
todynamiki i aerodynamiki 
molekularnej, w której u.cze.st
niczyH O'ba.j uczeni. 
Mówiąc o przygotoiwa.n1iach 

dO' WIYS!a.n.ia w przestrzeń ko-
19ffiiczmą pierwszych sputników 
- prof. Ni.koJ.s.ki najwięcej u
wa.gi p00więcil problemom z,wią 
za.nyrn ze sprowadzallliem &tat
ków ko.smi1cznych na Ziemie. 
Szcze,gólną trudność stanowiło 
tu pokonanie mezwyikle wyoo
kiej temperatlllry, jaka wytwa 
rza się gdy poja1Zd traci szyb
kość w wyższych wa.rsrowach 
a.tmo.s.fery. 

Prof. Nikol.siki przed5>tawil 
różne SJ'l'>Wmy za.bezpieczenia 
statku przed spaleniem, spo
śród których najlepiej zdała 
egza.min metoda, na za.sadzie 
której powis.tające ciepło nie 
jest pochlania111e przez powlo
kę pojae:dou, lecz prrekalZ,17\J\la,noe 
otaczając;-"m g<> gazom. Meto
dy te, jak po<łkre,śli1ł pro0f. Ni
koJ.qki, są w dalszym ciągu u
doslwnala.noe. 

Prot. Stanii uik<J<WiC7. :;nówil o 
praktycznych korzyściach, ja
kie kryje w S10bie po.dbój ko
!'.m0<<>1.1. Żyjemy w epoce o
gromnego zu,życia ogra1ni.czo
nY'Ch przecież zasobów nafty, 
węgla i rudy. A prZR.cież. J.rnne 
plan<E>ty stać '"ię mogą źródłoern 
zaopatrzenia mfa"i!zkańców _n.a
&zego . globu w te surow.ce. I 
przy czy;m znajdą się wśró<l 
ni<:h zapew.ne również i takie, 
jakich nie znamy na ziemi. l 

Do korzyści, jakie mo.gą od
dać loty koomiczne już w naj ' 
bliżs,zej przysztości, pro·f. Sta-

Zmarł 
William 
Foster 

MOSKWA (PAP). - Komitet 
Centralny KPZR z. glębo~im ża
lem podal do w1ad~~oscl _PU
blicznej że po dlug1eJ i cu:z
lciej ~borobie w dniu 1 bm. 
zmarł w jeliJE1ym z podmosktew
skicb sanatoriów w wieku lat 
81 William z. Foster, przewodni
czący Krajowego Komitetu Ko- I 
munlstycznej Partii USA, wy
bitny działacz amerykanskiego 
i międzynarodowego ruchu ro
botniczego i ko1nunistycznego, 
niezłomny bojownik o pokój, 
demokrację i socjalizm. 

Komunikat lekarski o choro
bie i śmierci Williama Fostera 
podaje, że w ciągu wielu lat 
cierpiał on na ogólne zwapnie
nie naczyn. w ostatnich latach 
choroba przebiegała z ciężkimi 
komplikacjami - zawałami mię 
śnia sercowego i skrzepami w 
naczyniach mózgowych. 

Komitet Centralny KPZR wy
łonił komitet, który ma Sit; M
jąć organizacją pogrzebu Willia
ma Fostera, Na czele komitet'u 
stoi członek P1·ezydlmn KC 
KPZR Otto Kuusinen. 

* * * W związku ze śmiercią hono-
rowego przewodniczącego KP 
USA, Wiliama Fostera, Komitet 
Centralny PZPR wystosował do 
Krajowego Komitetu Wykonaw
czego Komunistycznej Partii 
Stanów Zjednoczonych Ameryki 
Północnej, depeszę kondolencyj
ną. 

Kolor, młodość, temperament 

Tańca USRR Zespół 
podbił 

Ludowe tańce u.laaiiisicie są 
jale dus.:a tego kraju . Jest w 
nich żywioł.owość wi.atru, wie 
jącego stepem i prymitywna 
radość Kozaka cwalttjącego 
polem. jest zaduma 1esien
nych zmierzchów i poe.ija b!.a 
łych sadów„ kwitną.cych w"io· 
sną na dalekich chutorach„. 

Dla choreografów Państwo· 
wego Zespołu Tańca UlcraN;
skie·j Socjalistyczn<>j Republi
ki Ra4ri.eddej tańce te staly 
się niewyc.zerpanym źr6d.lem 
przebogatych pomy·slów. Usz'a 
chetnione, dosz!-i.fowane, pr.ze
puszczone przez filtr styliza
cji zmieniły się one w praw. 
dzi we d.rielx> szt uk!i choreo-gra 
ficzneoj: 'Tbie straciły nic ze 
.~w.ego naj·i>sto•tniejs,ze.go cha
rakteru. a nabra·ly je!'zcze 
więcej /J/11.slców i koLorów. 

Onegdaj, streszczając hi-

Łódź 

Cze.choswwaicji; 
Austrii. 

Francjt 

Do sultcesó~ tych dochodzi 
je.szcze i teon. lctóry artyś~·~ 
ukraińscy zdobyli wczoraJ 
pr>dczas swego pierwszego kan 
certu w łódzkiej Hali Sporto
wej. 

Program.; )wid nam :rnpre
zentowanw. byl nie tyllw prze 
glądem ukraiński.eh ludowych 
tańców o szerokiej ro<lzajo · 
wości, a.le i rew'ią regiona!
nych strojów z różnych re.g1(.· 
nów Ukrainy - st.ro)ów na
turalnie s.tylilz<Ytvanych. jal~ ; 
same ludowe tail.ce w ukla· 
dzie Pawła WirS>kieogo. 

OklaJS>kliwaliśmy nie tyl'w 
wa'()(f'y wwn~.z·tait·owe i św'ietną 
technikę wkraińskich tamce
rzy, ale i efe·lvty kolory,<tycz
ne widowi„~ka, gdzie barw!! -
czeirwona., graiw.z,towa. bial'I, 
zielon•a i nie bies.ka. koja 1·zy1 !• 
się często ta.k zaisJvakujqco, 
jOJk h'l.V7n0>1', s-emtym.emt, bra · 

Nr 208 '4594) 

w piątek, 1 września, rozpoczęła się w Belgra~zle konfere~cja 
panstw niezaangażowanych, w której bierze udz1":ł ok. 30 panstw 
a:ro-azjatyckich. Konferencja państw ~lez":angazowanych_ usto
sunkować się ma do obecne.i sytuac.11 m1ędzynarodoweJ oraz 

d1> problemu niemieckiego. 
Na zdjęciu: na ulicach Belgradu ustawieno wiele tablic pro_• 
pagandowych, podkreślających 'IOkojowy charakter konferencJl 

Fot. - CAF 

W przyszłym tygodniu 
wznowienie rozmów 
radziecko-amerykańskich 

na temat rozbrojenia 
WASZYNGTON (PAP). 

W :przyszłym tygod111iu wznv
wioine zostaną ameryk1ńsk,1· 
rad1zie.e1kie rozmowy rozb.roje
nioM'e - oświadc.zył w p!ątek 
doradca ,prezydenta Ke1ine-

Komunikat . 
Min. Obrony ZSRR 

dy'ego do S.lJll"!llW rozbrojenia 
Joh1n Miccloy. 

O:zma,jmil oo, te w dniu 
6 w.t'ześnia ~tka się w No
wym J<IDku z wicerni.nlstrem 
spra.w Za®ra.n.iCZl!lych ZSRR 
Zorinem. Tym samym. amery· 
kań&ko - radzieckie l"OZil1<l'WY 
tro2lbrojeniowe wklraczajłl w 
trzecie stadioum, 

Jak wia4omo, roem.O'W)' te 
rostaly ro~te w czerwcu 
hr. w Waszyn.gtonie, a na· 
stępnie w li1PCU by.ły konty
nuowane w M~e. 

Nehru stwierdził dalej, że pro
blem zachodniego Berlina, i Nie
miec jest zasadniczą przyczyną 
obecnego napięcia na świecie i 
zaproponował, aby konferencja 
za.ięła się przede wszystkim ty
mi zagadnieniami. Niemiecka 
Republika Demokratyczna i Nie
miecka Republika Federalna są 
dwoma oddzielnymi państwami 
czy to się komu podoba czy też 
nie. Berlin - ciągnął szef rzą• 
du Indii - jest podzielony gra
nicą, którą moina określić ja• 
ko międzypaństwową. Ignorowa 
nie tych faktów może jedynie 
prowadzić do błędnych konklu
zji. 
Najważniejszą sprawą dla ca

łego• świata - powtórzył Nehru 
- jest, aby przedstawiciele wi"I 
kich mocarstw mogli się spot
kać l rokować w sprawie zapew 
nienla ś\\>iatowe~ pokoju. 

W dalszym ciągu swego prze
mówienia Nehru wyraził ubole
wanie z powodu zapowiedzi 
wznowienia doświadczeii nuklear 
nych. Dodał on, że nie jest w 
stanie dyskutować nad motywa
mi tej decyzji, ale w obecnej 
sytuacji rokowania są jeszczr 
bardziej konieczne. Rozmow~ 
winny się rozpocząć niezwlocz· 
nie, bez względu na to kto wy
stąpi z inicjatywą - oświadczył 
Nehru. • 

Nehru oświadczył, :ie obecny 
kryzys w stosunkach międzyna · 
rodowych Jest nl!l.jniebezplecz
niejszy z tych, jakie przeżywal 
świat w Okresie ostatnlch 15 lat. 
Problem wojny I pokoju Jest 
tak doniosły, że odsuwa na dal
szy plan wszystkie inne zagad
nl1mia. Rozwiązanie problemJJ · 
pokoju i wojny oznaczałoby roz 
wll\Zanie wszystkitjl innych kwe 
stli. W tych warunkach pow
szechne I całkowite rozbrojenie 
jest absolutną koniecznością. MOSKWA (PAP). - Dziennik 

„Krasnaja Zwiezda" opubliko
wał wczoraj następujący komu
nikat Ministerstwa Obrony 
ZSRR: 

„Zgodnie z ustalonym planem 
ćwiczeń wojskowych, we wrze
sniu - październiku 1961 roku 
na Morzach Barentsa i Karskim 
flota północna, wspólnie z woj
skami rakietowymi i lotnictwem 
ZSRR przeprowadzą manewry 
pny użyciu różnych rodzajów 
nowoczesnej broni. 

,-,Ostatni dzień stworzenia„ 

Ministerstwo Obrony ZSRR u
przedza wszystkich wlaścicleli 
radzieckich i zagranicznycla stat 
ków, okrętów i samolotów, że 
nie będzie ponosić odpowiedział 
ności Jeśli okręty, statki 1 sa
moloty, które by naruszyły gra
nice niebezpiecznej strefy ponio
są jakiekolwiek szkody material
ne". 

Nota NRD 
do USA 

BERLIN (PAP). Rmd· 
NRD przoesla•t w sobotę rrząd-0-
wi USA notę, w której pro•te
stuje przeciwko wykorzyJS:tywa 
niu dróg NRD do WY1Sla.nia 
1.50-0 żołnierzy amerykafis;kLch 
do zachod111ieg·r> Bed~na. 

No·t•a wręczona została am
basadoro·wi USA w Praodze. 
Jak wiadomo USA nie utrzy
muje s.to~unków d.y1pl1Qma.tyicz
nych z NRD. 

-~ 

Ollenhauer 
licytuje Adenauera 
w rewizjoniźmie 

BONN (PAP). - Przywódca 

zachodnionlemieeklch .socjalde-

mokratów OIIQl'lhauer, przema

wiając w ramach kampanii wy

borczej w Regensburgu oświad

czył, że NRF musi w końcu sa-

ma sformułować propozycje w 

sprawie rozwiązania problemu 

niemieckiego. Podkreślił on, że 

SPD ŻJł{?ZY sobie łnktatu poko

j()Wel!'O z całymi Niemca1J1i 'W 

tematem kongresu naukowców 
w Warszawie 

WARSZAWA (PAP). - Kil
kuset uczonych z 35 krajów 
- przedstawicieli róż.nych ga
łęzi nauki bierze udział w 
obradach odbywającego się w 
dniach 2-9 bm. w Warszav.>i.e 
VI Międzynarodowego Kon
gresu poświęconego bada~ 
nim czwartorzędu. Organiza
torem tego wielkiego spotka
nia uczonych jest INOUA -
Międzynarodowe Stowarzysze> 
nie do Badań Czwartorzędu 
- (tj. ostatniego okresu roz-1 
woju Ziemi obejmującego 
milion lat). 

o znaczeniu kongresu świad 
ezy obecność wielu wybitnych, 
światowej sławy uczonych, 
specjalistów w dziedzinie gec 
Jogii, geografii, biologii, kli
matologii, botaniki, antropolo
gii, archeologii, geofizyki i 
innych nauk wiążących się z 
badaniami nad przeszłością 
naszego globu. 

Badania nad czwartorzędem 
są przedmiotem szczeg5lnego 
zainteresowania uczonych m, 
całym świecie, ponieważ 

· wlaśnie w tym okresie trwa
jącym przez milion lat wy
kształciło się ostatecznie obec-

Kronika 
wypadkóu 

Wczoraj 1 v..r basenie przy lJl. 
Kilińskiego 188, utonął U-letni 
Bogdan Niewiadomski (Księży 
Młyn 5). Chłopiec zażywał ką
pieli i nikt z obecnych nie spo
strzegł. że w pewnym momencie 
posze<ll na dno. Alarm podniósł 
dopiero jego brat około godz. 
20, zaniepokojony przedłużają

<'ą się nieobecnością Niewiu
d<>mskiego w domu. 

Przybyła na miejsce straż po
żarna wydobyła zwłoki, po spu
szczeni!!._ wody,. li ·basenu. 

ne obliae naszej Ziemi. Roz
dział ten w hist<>ł'ii naszei 
planety charakteryzował si~ 
wielkimi ochłodzeniami, któ
rym towarzyszyły zlodoVlace
nia dużych obszarów skorupy 
ziemskiej. Odegrało to ogrom 
ną rolę w ukształtowaniu się 
obecnej rzeźby terenu i 
k!rajobrazu większości konty
nentów. Powstał i wykształcił 
się · zachowany do dziś świat 
roślinny i zwierzęcy, a wresz
cie pojawi! się i przeszed1 
wszystkie fazy ewolucji 
człowiek. 

Kryzys polityczny 
w Brazylii 
na forum 
parlamentu 

NOWY JORK (PAP). ~ Wi· 
ceprezydent Goula.rt bez-
pośredtnio IPO przy•byciu do 
PO\I"lo Alegire opubl!kował 
oświadczenie, w którym pod
kreśUl, że pow,rócil do kraju, 
ażeby wypelnić obowiązki, j a
kie nakłada na niego konsty
tucja i że nie żyw.i żad'!1ych 
ucz,uć niena.\o\>i.Ści czy urazy. 

Na razie z depesz agency.i
nych trudno się zorientować 
jak przedstawJa .s<ię s,prawa 
uchwalenia jpI'ze.z Kongr.:.> 
zmia1ny ko.nstytucji i w wy
n1ku tego zmiany systemu 
rządów. l'l'lba ni.ż..<;za 23~ gł<1-
sami przeciw•ko 59 wy.powie
dziala się za ;poprawką do 
konstytucji. 

P.rojekit m~i być joozcze 
2at.wiendmo.ny przez senat. '!. 

następnie ;po111ownie powróc;ć 
do i·zby niższej - nie wiado
mo więc jaki będzie rezultat. 

storię tego zespołu, zazna
c:yli.śmy, że w czasie swoich 
licznych wo·jaży zagra.nicz-
11 yoe:h o·klaskbwany bul on w 
Chi·nac/1; WieoVnami-ie0 A-n11lii1 ~ilazY. cją,( ~ fl;r, ał ·-s·- rram~cb z un. rok11t li! 1-ł -

Jak wiad0omo, projekt po
praWlki pr;zew~-Ouje ogranicze. 
nie wladzy prezydenta na 
rzeciz nowo u~~~,.. ucz.ę-

.-clY .~~'of " 



„ 

Więcej 
za te sa1De • • d 

p1en1ą ze 
Wiadomo od dawna, że 

istnieją u nas realne możli
wości znacmego powiększen ·a 
ilości oddawa111.ycll izb miesz · 
kaJL!'lych. 

Trzeba po prostu taniej bu
dować. Niestety, dotychczaso
wa praktyka nie odipowlada 
tym postulatom. 

Z tych . względów w czerw-

„New York 

cu bieżącego roiku K~miłel 
Eko.n()miczny Rady Mini
strów podjąl uchwalę o tzw. 
przykładowym oszczędnym 
budownictwie mie.wJkanL·.wym. 
Nie chodzi tu ~ wprov.adza
nie jakichś nowych osiągni ęć 
techniki, lecz o oszczędn-0ści 
wygospodairo,wa!lle przy pow -
szechnie stooowanych spraw-

Times'": 

USA nie przerywały 

do 
przygotowań 
pró·b nuklearnych 

NOWY JORK (PAP). - O 
obludz:ie polityków i prQ1Pa
ga.ndy.stDw USA, kitórzy w 

W październiku 
plenarne 

obrady Sejmu 
WARSZAWA (PAP). ~ W 

Sejmie trwają przygotowan'1a 
do sesji Jesierunej. Pierwsz0 

po.siedz~e plena.me zwołane 
będzie - jale pr.zypuerz.cza się 

w kolach poselskich - w po · 
.l<wn.e paździemLka. W te4 
chwili przystą,pily już do pra 
cy licme ze.sipoly poselskie 
oraz wyłonione podczas ses;i 
wiosennej podikomisje. 

z.wiązilw z decyzją rządiU ZSRR 
w sprawie wznowiema prób z 
bronią jądrową rozpęta.U nową. 
kampanię aintyradz1ecl{ą, co-ra.i; 
dobibnii2j świa.dczą doniesiema 
pra.s.y amerykańskiej. Wynika 
z nich bowiem, że przez cały 
czas trwania ciszy at<Jmowej, 
Stany Zjednoczone ani na 
dzień n.ie przerywały prac nad 
dookonaleniiem broni jąd!·o\11e-j 
i przygotowY'waly się do kon
tynuowa1nia eksperymentów. 

K-0<reą.po1nd.ent „New Yo.rk 

<izonyclt już roz,wiązaniach 
teehnicznych i możliw-0ściach 
materia1owyeh. 

W myśl tej uchwały oszczę<! 
nością byłoby obniżenie, usta
lonego niedawno dla każdego 
województ.wa, kosztu jednegn 
met·ra kwadra,towe·go po
wierzchni użytkowej budyn
ku. 

• Do końca pięciQfa.t.ki ma 
powstać w całym kraju 10 tys. 
„przykładowych" izb m:esz
kal11ych. Będą to pojedynC'Ze 
budynki, a naiwet całe osie.:!h 
mies21kaniowe. Pięć tys!ęcy 
izb wybuduje się na tere
nach w pełni uzbrnjonych. 
Resrzta to mieszlmnia o ogra
niczony,m standa€cie wyposa
żenia. Inwestora.mi będa Wl•
jewódl!'ikie rady narodowe. 

Real:iżacja przeilllr.idziana je„~ 
·ma 1ata 1962-63. 

Kilka biur projektowych 
opracowuje JUZ założen;:., 
proje.k:ty ' wstępne i k-0s.z.t0try
sy „pny;lµadoowych" budyn· 
ków. ))()biega także koń~a 
przygotowa.rrie organi·zacyj>nei 
strony tego pr.zedsięwzięcia. 

Pioc.wsze · sygnały z tych 
przygotowań nastrajają opty
mistyc2lnie. Cocaz baEd,ziei 
real.na staje _się możF~mść 
obniżenia kosztów nawet 0 

kilkadziesiąt procent. Na przy 
kład gdańscy projektanci za
pawiadają obniżenie kc-szitów 
1 m kw. z ponad 2500 zl do 
1700 z!'. 

Gdyby te „przykla'.1owe" 
met.ody budowania staly s:; ę 
powszechną rzec.zywrst<1śc:ą 
eiożma by o 1Q proc. zwięk
szyć mieszik.aniowe plany bie
żącej pięoio'1abki. 18-0 tys. izb 
to - w pmeliczeniu na miesz 
ka!llia trzyJJzbowe - 60 tY-"·· 1 
mies2lkań. Te zaś m-Ogf\ dać 
dach nad głową dla 24-0 tys. 
osób! 

TELEWIZJA W KOSZALINIE 
Jeszcze w tym rolw, a naj

później w pierwszych tygod
ni.ach roku przyszłego mieszlcań 
cy ziemi koszalińskiej będą mo
gli odbierać ogólnopolski pro
gram telewizyjny poprzez byd
goslcą stację w Trzeciewcu. 

Żagań 
świadectwo·: zbrodni 

10-LEClE 
„GLOSU OLSZTY1'1SKIEGO" 

W Olsztynie ukazał się 2 bm. 
jubileuszov.ty nun1er „Głosu Ol
szty11sl<iego". poświęcony 10-le
ciu istnienia tej gazety. Z oka
Zii jubileuszu odby!o się spot
.kanie zespołu redakcyjnego z 
władzami wojewódzkimi. · 

Redakcja .. Głosu Olsztyńskie
go" organizuje w awoje 10-lecle 
szereg Imprez dla czytelników. 

MIĘDZYNARODOWA 
KONFERENCJA FILOLOG()W 

W Warszawie odbywa się 3-
dniowa Jrnnierencja Międzynaro
dowej Federacji Towarzystw 
Klasycznych. Tematem obrad jest 
oprncowanie programu naukowe 
go na kongres filologów kla
sycznych, który odbędzie się w 
Filadelfii w 1964 r. 

W konferencji blora udział wy 
bitni filolodzy z wielu krajów 
europejskicł), jak . również z 
Brazylii, Japonii, Kanady i USA. 

Wehrmachtu 
WARSZAWA (PAP). 

3 bm. na terenie bylego obo
zu jeńców wojennych w ża
,gaini.u od'będ:zie .się w:e1ka 
manifestacja PQlącz.ona z od
.sl-0-nięCiem pomnika ku cze 
ofiar, pomordowanych tu 
przez hitlerowców. 

2 bm. w Wa,rszawie w sie
dzibie Głównej Kom;sji Ba
dania · Zbrodni · Hitlerow.sikic~ 
w Pol.s>ee odbyła się konferen
cja praoowa z udziałem przed 
stawicieli prasy krajowej 
ora.z knres;>ondentów zagra
nioznych. W czasie konferoo
cji dyrektor komisji - .Janu.~z 

Gumko·w.stki oraz &(}dzia Sądu 
Najwyższego - Michał Bar
ci.s.zews.ki omówili WY'Ilild du
chodzeń pr-0·wadzonych na te
renie żaga!llia. Przedstawi
ciele komisji od,powi<JJdali tak
.że na pyta!llia dziennikarzy. 

Na pod.E•t<JJwie dochodzeń 
,pro.wad:zooych od 1958 r:. 

Dzieci z Kiełczygłowa 
„ 

uczyc 
w Szkole 

się będą 

Tysiąclecia 
Wozora,j w Kielczyglowie, 

pow. paijęczań...<ild, odbyła &ię 
uroczystość otwarcia no.wej, 
pięknej szkoły Tysiąclecia. 
Jest to nowoczesny, kolor-0wy 
gmach zbud()IWa!llY sy&temem 
pawilonowym, o kubaturu:e 
9.000 m sześc. Przestironne 
widne korytairze, natryski, sa
la gimnastyc?Jna, gwatl'antują, 
że 300 dzieci, które znaj da 
tu p-0mieszczenie na na·ukę, 
będą mogły nie tyllko dobrze 

się uc.zyć, lecz., tatkże bawić 
• wypoczywać. 

Na urrnczystość przybyli: 
I sekxeta.r•z KW PZPR Stefan 
Ję.cLryszczak, µrzew<Jdntczący 
Prez. WRN Franciszek Gro
cha·lski, przewodiniczący WK 
FJN Ryszaro Swiąl:Jko.wski , 
p~zedstawiciele władz P')Wia
towych, -dziatwa szkolna oraz 
lic2lnie zgrnmadzona ludno§e 
Kiełczygłowa i . okolicmych 
wiosek. 
Witająe przybyłych g<Jśc1, 

przewodniczący Prez. PR'N 

stwierdwno, że obóz jenieckt 
t~. StaJ.ag VIII C w Żaga
niu mia! cha.rak.ter roiędzyna
rod()wy. Przebywali tam jeń
cy róimyeh nairoooiwooci, a 
m. in. Polacy, Rosjanie, Fran
cuzi, Jugoo.lowia;nie, Cze.si, 
Amerylka.nie, Anglicy, , Kana
dyjczycy i Belgowie. 

Przez Żagań i filie tego <1bo 
zu f>Neszlo nie mniej n:ż 200 
;tysięcy jeńców. OdinalEzione 
dotychczas masowe grnby i 
,Pl'zep1rowad20in e ek.slhumaoj ~ 
,pozwalają przypu.szozać, że w 
mogiłach w Żaganiu i ok<Jliey 
spoczywa kilkadziesiąt tysię
ey jeń-ców wojennych. 

Ustalone w toku dochodzeń 
fakty świadczą bezspornie o 
:zbrodniczym trakto.wanm jei'1-
ców przez władze Wehrmach
tu. Postępowan i e Wehrmach
tu wobec jeńców ra<Lz1eckich 
.nosllo wyiraźne cechy ludo
bójstwa. Jeńcy ot.rzymywali 
iracje żyw.nościowe, które ska
,.;ywa!y ich na śmierć głodo
wą, W czasie mrozu i &to~ 
ip!'rebywali dz1eń i noc p-0-:l 
gołym niebem, nie ot.rzymu
jąc .s.ienników, koców it.p. 
Głód i warunki bytowe .uła;t
<wialy szerzenie się ep;demi; 
1yfusu i czerwonki, które 
dziesiątkowały jeńców. W 
okresie 1941-1942 r . śm;ertel
ność ws1lmtek epidemii wynu· 

. sila 500 do 600 jeńców dzie11-
nie. 

Do WIZI'-Ostu ijmiertelnooci 
pr-.lyczy-nila się także ka-
torżnic1za praca. Tych, którzy 
nie mieli sil p.racować żolnie
rne Wehtrmaohtu dobija!;.. 

Nurkowie wydobyli 
pojemnik 
„Discoverera 29" 

•M. in. w Lodzi obrad·ujc• 
Prezydium Komisji Przemy-
6łu Lekkie.go, Rzemiosła 1 

Spóldozielczości Pracy. Przed
mio•tem obraid jest plan pra
cy komisji na najbliższy 
okre.<1. 

TLmes" G. Hi.Il donosi np. "L 

Los Angeles, że zna.jdujący 
się w zachodmej części USA 
kompleks wojskowych obiek
tów atomowych, w którym 
pracuje 27 tys. robot'1:1kówi, 
znajduje się w stanie pełnej 
gotowości. W stanie N€vada 
na po.ligonie atomowym drąży 
się &pecjalne tunele, w któ
rych nastę,pruie mają być wy
próbowywaine bomby i głowi
ce nuklea-rne. Wedilug slów 
korespo11>denta, do prób J.1.u· 
klearnych można będzie tam 
przystąrpić już za kilka tyg.Jd
ni, albo najwyżej za k:Llka 
miesięcy, zależnie od tego, ja
kie elt.spe.rymenty zechcą USA 
'l)'t'zefftóWadtzić w pierw.s.zej ko-

Kolor, młodość i temperament 
Eugeniusz Wieczorek podzię
kował w imieniu miejscowego 
s:poleozeństwa władzom wo·je
wódzkim za pomoc o.kaza!llą 
przy burd()IWie szkoły. 

NOWY JORK (PAP). - W 
pobliżu Hawa,jów Ameryka
nie wyłowili w piątek p<Jjem 
n~k, który na sy.gnal z Ziemi 
odłączył się od satelity 

---<>---

„iąij w 
MDK 

Polsce 

otwarty w Łodzi 
Akcja organizowania między

'Zakładowych domów kultury roz.· 
wija się coraz pomytilnlej. wczo
raJ p1·zy ul. Siedleckiej 1 otwar
ty lllOStal piąty w Polsce, a dru
gi w Lodzi ośl'.'odek kulturalny 
tego iypu, który powstał stara
niem ~ zakładów przemysłu włó
kienniczego naszego miasta, ZPW 
im. Niedzielskiego, ZPB im. 
Okrzei, ZPB im. Szymańskiego, 
ZPB im. Waltera, ZPB Dąbrowa, 
i LZW. Nowo otwarty Dom o
trzymał imię działacza KPP -
Bronisława Znojka. \V m11.rach 
tej placówki będą działały zes
poły artyst)"CZne, otwarta będzie 
biblioteka i czytelnia, projektuje 
się organizowanie prelekcji, od
czytów ltd. Warto podkreślić, 
że również Łódzki Komitet SFOS 
wyasygnował sumę 300 tys. zł na 
wyposażenie tej placówlti, a ZG 
zz Włókntazzy 100 tys. zł na I 
r1>zwój działalności. Całość otrzy
mała bardzo estetyczną oprawę. 
W przyszłości,, być może już w 
następnym roku, w parku oka- I 
tającym nowy Dom uruchomione 
będzie kino letnie. Międzyzakła
dowy Dom KUitury im. Broni
sława Znojka będzie nie
wątpliwie powatnym ośrodkiem 
życia kulturalnego mieszkańców 
dzielnicy Lódź-Górna i robotni
ków tamtejszych zakładów pra-
c~ u~ 

lejnośd. · ~ ' ·• 
WASZYNGTON (p'AJ1)i' Wpły

wowe koła wojskowe USA,. kon
gresmeni oraz naukowcy pracu
~cy nad bronią Jądrową, doma
gają się oo rządu USA bezzwlo-
4:znego wznowienia wojskowych 
eksperymentów nuklearnych. 
Jak pisze „Washington Post", 
nie ulega prawie wątpliwości, 

lź Ameryka będzie kontynuo~ać 
próby Jądrowe. 

Ten sam dziennik podaje, iż 
rząd USA rozważa możliwo!ić 
zwiększenia Uczebności wojsk 
amerykańskich w Europie za
chodniej o 35 tys. ludzi. Równo
c~eśnie dyskutuje się nad pla
nem przerzucenia do NRI• kliku 
dywizji bojowych, wchodzących 
w skład tzw. strategicznego kor
pusu armijnego. Miejsca dla 
rozmieszczenia tych wojsk już 
przygotowano. Jeśli zapadnie 
decyzja wzmocnienia 7 armil w 
Niemczech, to do Europy prze
rzuci się aodatkowe Jednostki 
Jotn1ctwa taktycznego. 

„Washington 
plany rza,du 

Post" pisze, iż 

amerykańskiego 

przewidują, iż „ w razie potrze
by" jesienią br. wyśle sit; do 
Europy do sześciu dywizji. 

W związku z wysianiem do
datkowych k<mtyngentów amery 
kai1skich i przewidywanym 
zwiększeniem . liczebności wojsk 
Innych państw zachodnich, siły 
zbrojne NA'.fO w Europie mają 
powiększyć !ii«: z 20. do , 39 dy
wizji. 

~~~--~~~~~~~~-

1
11111r,;::;1i:ll n l~11n im!ll 

NOWY JORJt, - W szpitalu w 
Ann Arbor zmarł w piątek na 
raka Eero saarinen, słynny ar
cbltekt pochodzenia fińsk.iei;:o. 
SR2.rinen był jednym z pionie
rów nowoczesnej myśli a1·chitek 
tonicznej. 

MOSKWA. - Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR ratyfikowało 
porozumienie zawarte między 
rz21dAmi Związku Radzieckiego 
t ·TUrcji dotyczące bezpośredniej 
komunikacji kolejowej między 
tymi krajami. 

LONDYN. - Jak podała rada do 
s:iraw przemysłu kinematografi
cznego w. Brytanii, w pierw
azym półroczu 1961 r. zamknięto 
w Anglii dalszych 400 kin. 

W okresie tym frekwencja w 
kinach brytyjskich, w porów
na.niu z analogfoznym okr"s1nn 
ub. 'roltn Rpadła u 11 pl'OCt'nt. 

PARYŻ. - Sen~acją Pary:!.!\ Jest 
rozwód zna11Pj i:wi,\zdy fra1wn
skieJ ~Iartlne Carol z jej t1·ze
<'im mężem, doktorem Rouveix. 
Aktorka. złożyła takle oto o
świadczenie: 

Mój pierwszy mąż, Steve Cra
ne, zaniedbywał mnie całkowi
cie dla gry w golfa. Mój drugi 
mąt, i·eżyser filmowy Christian 
Jacques, był o wiele bardziej 
wrażliwy na moje zalety arty
styczne, niż kobiece. Kiedy po
ślubiłam doktora Rouveix, zda
wało mi się, źe wygrałam wiel
ki los na luterii. Niestety, umy
Illam się, gdyt zamiast praw
dziwego męża, znalazla1n na
uczyciela. Zabraniał mi palić, 
pić i urządzał mi sceny, ·gdy 
w!ożylam choć trochę wydekol-
towaną suknię. . 

Doktór Rottvelx upa1·cle odma
wia scharakforyzownl'.lia gwiaz
dy. Jest <1że11telmenem. 

BONN. - Nowa metoda zastąpie
nia chorej net·ki nerką zdrowe
go c7,lowielca br,dzie czołowym te
mat<'m międzynnrodowrgo zjazdu 
Ul'ologów, ktl';ry odbędzie się w 
dalach 011 4 do G wrześn ·ia 'Y 
Kolonii. Rtiwnież metody usuwn 
nla kamieni nerkowych drogą 
przepłukiwania nerki środkami 
rozpuszczającymi skamieliny bę
dą przedmiotem obrad. 

2 DZIENNIK LODZKI nr 208 (4594) · 

(Dclrończeniie 'Ze str. 1) 
wura i melancholia w posr
czegól1'!,1Jf;h tańcach. 

Bardzo vocl<>ba.l sic lodzi11.
f'I011'1. ;,'.l'aniec weseiny", dale; 
pelem humoru, żOJrtobliwy ta.· 
niec lwzacki „Polzuniec"; 
idylliczna - elegijny obraze.1: 
„Czemu wierzba płacze", 
figlarna ;,Czurnaroczka", łączą 
ce w sobie elerme<wty groteslci 
i pam.tominy „Lalki", brawu
rowa, pol·y.~kttjąca srebrem 
sz-0ibel „Gra wojenna. zaporoż-

Praktyczne cele 
badań 
kosmicznych 

(Dokończenie ze str. l) 
wane są przez oodz1aJywanie 
dużych złóż mine.ral:ny·ch w 
głębokich wa.rstwach .s1koirupy 
ziemskiej, oo .stanovviić mo.że 
wskazania dlla geologów. Ja.k 
wiadomo, w chwili obec.niej 
geo.to.gowie doci-erają z wier
ceniami na głębokotść 10 km, 
.a i te są n•iesilycha1nie koszt°'w 
ne. 
Skończy się też - jakże za

wodne dziś - prz,epowiada1nie 
pogody. Słowo „prognoza" 
straci rację , bytu z chwilą, 
gdy zamie~zcz-0tne n.a sputni
kach kamery telewi·zyjine in
formować będą meteorologów 
• działalności prnmieni &l<J
necznych, ruchach powietrza 
w górnych waratwach a.tm01sfe 
ry, powstaiwamu cyklom.ów itp. 
Także poznanie śladów życia 
na irunych pia.nefach w na
szym .systemie sfonecznym 
przY'Ilieść może nieocenione ko 
rzyści naoce. 

W chwili obecnej organiZJo~ 
wanie wypraw na K.s.iężyc i 
na.jbli'i.sze planety, jak W<enuis. 
czy Mars je&t już z punktu 
widzenia technic:ime.go ealkowi 
cie reailne. Nie ma na.tomiast 
jesr:>;cze o.dpowiedmrich środ,J{ÓW, 

które zabezpieczyłyby czło·wi.e
ka przed niezmiernie silnym 
promie,ni<Jwaniem ko1>micznyrr1. 

Woda • na porcie 
w S·ingapurze 

PEKIN. - Z dniem 30 sierp
nia wprowadzono w Singapurze 
racjonowane zaopatrzenie w wo 
dę ludności. 

Jak dono•I A!l'eucJa Nowych 
Chin, kl'okl tf' podj~to na skn
tPk bl'aku wotl.v w mieście, spo
wodowanego posuchą w Singa-1 
purze I w Sl\Siadującej z nim 
Federac,ii Malajskiej. Posucha ta 
Jeat naJwii;ksz:\ od SO lai. 

ców"; niemnkj dynamiczny, 
obfi-ttij4cy w akrobatyczne 
wst<W>Tci „Tatniec maryn.Q;rzy" 
~< a.··iwre<!!Z'Cie „Hop'a:fc'', który 
zivwleruchtt , .bMw; meio~w. 
rytmów i holubców zakończy! 
prograim. 

Na tle lwietnie stańczonego 
Zl!'Spolu wyróżniaili się soliści: 
L. Jelagina, W. Barariiikow, 
W. Kotlar, lw.pitalna T. $ie
rasimowa, A. Malcewa, A. 
Knia.ziew, A. Dolgich i inni. 

Milych gości, którzy przy
wieźli ze sobą pozdrowiemia 
od blislc·i,.ej nMn Uforainy, 
przy}mowaia pubU.czność lódz
k.a ze spontamiczną serdecz
nością. 

Zna•ko,mi.ty Zespól Tańc!l
USRR wystąpi w Łodzi raz 
jeszcze - dziś c go-dz. l9 w I 
Hali Sportowej. 

M. JAGOSZEWSKI 

- To" bardzo dobrze - po
wiedział zabierając glos, r ~
klret!IJl'Z ltW PZPR"' śt~!a«1 
Jędir)'ISlzczadt - „że sz~p!e., na
da.no :imię Hanki Sa•wickiei. 
Dzieci powinny :pamięlać o 
tej :pięknej postaci, o dziew
czynie, która swe życie odda~ 
la za władzę ludową. 

Otwa,rcia szkoły dlłkonal 
przewodmiozący Prez. WRN 
Franciszek Gr-0ohałsoki, prze
cinająe ,wstęgę i Wtręezając 
klucze lkieroWl!liJkowi nowej 
szk<Jly. Od&więtnie ubrane 
dzieci i s;poteozeństtwo groma
dy szcze1nie za,peJoi'tjli bu<iy
nelk. 

- Jatk Kiek,zy,głów Kiel-
C'Zyglowem - -z;wi-eiizyl się je. 
doo z uczesbników uroczysto«
ci - czegoś taik pięknego, jak 
nowa szkola nie widziel;śmy. 

Ka.t. 
~~~~~~~~~~~~~~~~~--~~~~~~ 

Na naszych ekranach 

'' 
Wrzesień 19 39''*) 

F ilm pod tvm tytulem 
zainaiuguro·wal w ostatni 
piątek - l września. Fe-

stiwml Filmów Polskich. W 
odróżnieniu od po.w·stalych 
pięciu premier przewidzia-
nych 11Al. Ferstritwal, nie jest to 
film fabularny, lecz średnio
metrad:owy dokumen.t, do Tdó
rego reaUzacji po·slużyly wy
łącznie orygirw.lne zdjęcia wy 
konam.e we ·..vrześniu 1939 ro-

. ku„ 
Nierktóre z ty.eh zdjęć wi

dzie·liśmy już wcześniej, choć·
by w krót/w.metrażówce o o
bronie Wa1·sz·awy, ws.zakże po 
raz pie.rwszy otrzymujemy do 
kument tak wszechstronny, w 
J~tórym starczylo miejsca ·nie 
tyUw na. falvty, al.e lctóry 
jedrwcześnie obnaża ich mc
ty;wy i znaTwmicie wprowadm 
w klim.art tamtych czasów. To 
niezwy;kie ważne, bo doku
ment o pamiętwym wrz~śniu 
dzi§ już, vo 22 talach, nie 
może być jedynie je,szcze ied 
nym w.spom.nie'T!iem dla tych, 
1łt6rzy tamto przeżuli, musi 
być rir.zede· . w.szystkim le1kcją 
d!a mwdszego pokoumia. 
„Wrzesień 1939" spelnia to za 
danie d.oslvonale. 

Ci eka wym pomy.slem re
ali'za.t-Oir6w by1-o rozpo
czę.oie filmu w11!Jrn.ny-

mi fragmentami ówcze·snyc: h 
polslcich, cze.skich i hill!'irow
skich Tc.ronilc filmowych. z za
cl1owanie1n oi·yginw7neoo tek
stu lcome·11.for.::a. Dopiero pó~
n·ie), na tym tle, roz·wija sif; 

hi&to-nia kaimp111nii wrześn;i.o
wej. SzczegóLnym tragizmem 
zaskalet1ją widza. oglądane w 
takim wyb-Orze po raz pierw
szy obrazy bitwy nad Bzurą 
- jedynej, gdzie bohaterskie 
zmaganie nasze·go narodu z 
na)eźdźcą choć przez mom,e'T!t 
mial.o ja.kiś zorga·nizou..'anu 
cha,r~kter, znamic;na oferiisyw
nosci. 
„.wrzesień 1939" nie mógł, 

niesterty, Plłkazać wszyslk,290, 
co dzia1.o się na obszarze kra
ju przez owe 30 dni, zabt·aJdo 
'PO pro·~tu dolcumentalnych 
zdjęć. Al.e swoja lco~1cepcją 
ideową i artysty.czną, doskD
nalą robotą montażową, cel
nym 1wmentarzem i ilustracją 

muzyczną, stanowi bez wą.tpie 
nia nie tylko wartościow11 do„ 
kument. leicz róunvież dużei 
klasy dzielo s.otuki fi:lmowei·. 

Je.st przy tym spojrzeniem 
na wrzeisień 1939 r. z punktu 
widzeroia jak najbardziej aktti 
alnego . Ma wymmvę symbolu 
fa.Jot, że fvlm ten inaugurowa1 
Ft!'stiwal i to właśnie w, dniu 
1 wrze·śnia, lee.z wymowy je
szcze s.ilniejszej nabiera w 
lwnfrcmtacji z obecnymi wo
jownvc:zymi poczynarniOlmi tych 
samych ludzi., Tctórzy przed 22 
laty rozpęta•H zwwienichę wo
jenną. 

J. BRYSZ 

*) Realizacja Jel'ZY Bossak i Wa · 
claw Kaźmkrczak. Komentarz K. 
M"Jcużyński. Muzyka. A. KurY-
lewicz. · 

„Discoverer 29" o.padł do 
Pacyfi1ku. 
.w IP.P~ie)i=, ~ n·a i>ojemini1': 

czato.walY Ste>eCJalnc sarnol<>
ty, nie. ~olały , j.ednak g-o 
schwytać w s.pecjalną „sieć". 
PoJemnik -0padł bowiem poza 
przewidywainym 4>b.s.zarem. z 
wody wydobyli go e,per.jalnie 
!Prtze.szkoleni nu.rlrowie, któ
;rych z,rzu~-0no na ąpadoch.r11-
nach. 

-~ 

Sala 
„ 

operacy1na 
na kółkach 

WARSZAW A (PAP). - 2 brr.. 
odbył się pokaz nowoczesny<:h 
ambulan.3ów medycznych p10 
du.kcji krajowej przez:naczo
nych na pok.zeby lecznictwa, 

Opracowa11e Wc'3ltaly proto
typy trzf:'ch rodz<JJjów "'O'ZÓW 
przezma.czonych wyłącz,n.e d<> 
pracy w terenie. Są to m. in. 
nowoczesne ambuiain&e po.gu
towia ratunJrnwego. We wnę
trzu ambulansu znajduje się 
niewielka sala operacy;na z 
peLnym wy,posażen1em. 

Skoru'•truowano również PTO
toty;p nowo<:zei;1nego am'1ulan
oo .rentgenows'tiego. ~dzie 
on mógł <lotf'Zeć do najbar
dziej odleglych wsi. Dr.tych
czas ambulmnsoe rentgenow
Stkie sprowadzaliśmy wy?.ącz
nie z :zagranicy. 

-~-

Rozprawa 
sądowa 
za przeprowadzenie 
,,eksperymentu 
kosmicznego'' 

RZYM. - Dwóoh mloctych 
Włochów, Maurii.io Carten , i 
Remigio Pavan z Valegg:o (w 
pobUżu Werony) sk~instruowa 
ło dwustooniową rakietę z z:. 
sobni·kiem · w którym mnieś
cili · kota.' Rakieta O.Siągnęla 
wy001kość okolo l.~00 m, za
sobnik odd.zielil się, a.Ie za
wiódł spadocht'O!ll., na którym 
kot miał wylądować na ziem:. 

Eksiperymentem zai.nt~eso
wała się policja, która nie 
bacząc na pęd mlooych d'> 
nowoczf's.nej techniki, SJ>isała. 
,protokc.t 7'l zaklóce-nie por~ 
,ku µu•blioznego i ;znęcanie s!11 
nad zwierzętami. 

Elk.<>peryme.nt a torów 
wz,prawa i&ądow41. 



Przegląd 
prasy 

„Kurier lódzkiu, lódź, rok 1939, 
m-ce VII-IX, n-ry od 179 do 245 

TYTULY 

Wojna nerwów trwa dalej. Uznanie w Paryżu 
i LonJynie dla męskiego stanowiska rządu poi· 
skiego. Wola Polski, Francji i Anglii jest niewzru· 
szona. Każdy akt agresji spotka się z natychmia· 
stowym wspólnym przeciwdziałaniem. Rząd nie· 
mteckl notyfikował w Warszawie wizytę krążow· 
nika „Koenlgsberg" w Gdańsku. Dalsze transporty 
materiałów wojennych wciąż napływają z Niemiec 
do Wolnego Miasta. 

OGŁOSZENIA DROBN'l<l 

DZmWIĘTNASTOLETNIA - Inteligentna, kursy 
handlowe, poszukuje .fakie,lkolwlek pracy lub ·bez
płatnej praktyki w biurze. Oferty sub. „Dobre 
referencje''· 

DAM 2.000 zł za wyrobienie jakiejkolwiek pracy. 
Wiadomość w „Kurierze Łódzkim"'. 

ROZW()J HANDLU 

z Sowietami. W tych dniach do Gdyni nadeszły 
,już pierwsze transporty bawełny sowieckiej dla 
lódzkiei;o przemyslu. Bawełna rosyjska, jak się 
okazało, w niczym nie ustępuje amerykańskiej 
i egipskiej, a ma tę wyższość nad tamtymi, że 
transport jest tańszy. A poza tym otrzymujemy ją 
na warunkach wymiany, nie zaś za kosztowne 
dewizy. 

Z FRONTU ROBOTNICZEGO 
W farbiarni firmy „Trójkąt", przy ulicy Siera

kowskiego 25, powstał ostatnio ostry zatarg, z po
wodu niehonorowania umowy zbiorowej. Robotni
cy proklamowali strajk I wystąpili z licznymi 
żądaniami. 

OFIARA 

Za obrazę urzędnika miejskiego w Lodzi bez-
imiennie zł 10 - na FON. - Dziękujemy. 

IMPORT NIEMIECKI 
z Rzeszy importujemy ostatnio WLOSY LUDZ· 

KIE. Wartość tego „przywozu" w ciągu 5 miesięcy 
br. wynosiła ponad 40 tysięcy zł. 

ERSATZE WE WLOSZECH 
W urzędzie żywnościowym w Rzymie zasiada 

llbeenie niemiecki specjalista od spraw aprowiza· 
e,jl. Będzie on podobno uczył Włochów, jak moż· 
na przyrz"dzać makaron ze starych sznurowadeł ... 

NAGONKA TRWA 
Antypolska nagonka na lamach prasy niemie· · 

ckiej trw~. Rzekomy „terror" stosowany wobec I 
m.nle.tszose1 narodowych w Polsce, jest jedynym · 
tematem prasy i przybiera coraz bardziej prowo-
kacyjne rozmiary. · 

PLOTY, PLOTY 
żywa szopka polityczna grana codziennie w ka· 

wl.arni „SIM" w Lodzi, gło,si: Nasz premier ma 
"" rzs,daeh dwa ważne kłopoty. Z jednej strony 
- wojna - ż drugiej płoty. z wojną. zagadnie· 
nie - będzie czy nie będzie. Ploty? Są Jeszcze nie 
malowane wszędzie .•• 

GRZECZNA WIZYTA 
wczoraj przybył na redę portu gdańskiego 

;,Scblezwlg-Holstein" (zamiast zapowiedzianego 
„Koenigsberga"). Dowódca okrętu złożył przewi· 
dziane wizyty prezydentowi senatu, komisarzowi 
Ligi Narodów, gauleiterowi Forsterowi i komisa· 
rzowi generalnemu R. P •• „ 

KOPIEMY ROWY ••• 
Dziś wszyscy kopiemy rowy przeciwlotnicze. 

Cale spoleczelistwo stanęło do apelu. Odezwy 
organizacji, związków i stowarzyszeń. Wszyscy, 
którzy mają możność wypożyczenia łopat, niech 
przybędą na zbiórki. (27. VIII. 1939 r .) 

ROBOTNICY NAJWIĘCEJ 
Wczoraj · robotnicy fabryki Grinberga (Zachod· 

nia .70) Uchwalili gremialnie przystąpić do kopania 
ro"."ow i przekazać wszystkie obligacje i bony 
Pozyezki Obrony Przeciwlotniczej na łączną sumę 
ponad pięciu tysięcy złotych na FON •• „ 

,,KRZYŻACY„ W LODZI ••• 

Dnia 9 wrieśnla (1939 r.) odbędzie się na Placu 
J;lallera, wielkie widowisko plenerowe pt. .,,Kll:ZY· 
zacy" wg powieści Henryka SlenkiewiO'la. w re
żyserii dyr. Józefa Pilarskiego. ~d:li.al w potęż· 
nym wldowisklil weźmie ł2G Hób. Kostiumy spro· 
Wadzone będą z teatrów miejskich m. stoi. War· 
!zawy oraz Teatru Miejskiego w Lodzi. Olbrzymie 
t~ widowisko wzbudzi niewątpliwie zainteresowa· 
nie szcrok~ei;o ogółu mieszkaiiców naszego miasta, 
tym bardz1eJ, że całkowity dochód przeznaczono 
na FON. 

W BERLINIE GLOD 
Podczas niedzieli ostatniej, tłumy berlińczyków 

dokonywały zorganizowanych napadów na sklepy 
spożywcz~, . W ~I~ 2s.vn1. 1939 r. wprowadzono 
tu kartki zywnose10we. Rozrzucane są tu ulotki 
zapowiadające koniec reżimu hitlerowskiego i re~ 
wolucję zdesperowanych mas. Ulotki noszą tytuł 
„Smierć mordercom I podpalaczom pokoju". w 
kilku obozach koncentracyjnych - więzieni od lat 
komuniści rozbroili szturmowców i opanowali sa· 
mochOdy policyjne, trwają zacielcie walki. 

KARABINY W LODZI 
Lódź, 30.VIII. (1939 r.). Dziś, w_e wczesnych g11-

d~i.ttach rannych, na zarządzenie vrokuratora 
Władze przeprowadziły rewizje w mieszkaniach 
li. Schmidta i Eugeniusza Pfeiffera,_ zamieszkałych 
~ Lodzi I Hansa Himmla ~ NoweJ, pow. łódzki. 

wyniku rewizji znaleziono 17 kg dynamitu 
~ ł k;;: nitrogliceryny... W południe aresztowano 

a_lszycb 11 obywateli polskich narodowości nie
mieckiej, należących do wykrytej organizacji dy
wersyjnej. 

WSZYSCY DO LOPAT 

B_ezpieczeństwo Lodzi w naszych rękach - mówi 
WOJC\\'oda H. Józewski, lustrując roboty obronne 
I stwierdzając 'vłaściwe tempo prac. Zawiązał się 
serdeczny kontakt społeczeństwa z wojewodą ..• 
Prezydent miasta Kwa.piński wydal na podstawie 
ro.zpor7~dzenia z 1937 r. zarząclzeni~, by do l.lX. 
;:;~~~~cl. Właściciele dokonali wyboru piwnic na 

USZCZELNIAMY POKOJ 

Hitler I jego sztab omawia.Ją plan ataku po· 
wietrznego na \Varsz:;iwt:. 

P
rzygoto·wa.nia do najazdu na Polskę Niemcy hitle
rowskie ro2lpo.częly na wio.smę 1939 r. Składały s,~ 
na t.o przygotowanie podstaw wyjściowych, µośpiesz
ne wykańczanie pewnych umocnień, zwla.szcza n<{ 
granicy W1elkopolsk1 ora.z stopniowa mobilizacJ« 

armii. Przygotowania te byly zamaskowane i trzymane w głę
bokiej tajemnicy. 
Również w Gdańsku od wiosny 1939 r., chociaż „Wolne 

M!asto" nie miało prawa posiadania wlas111ych oddziałów woj
skowych, czyniono przygo.t.owania woienne. Two.rzono tu lo
ka.Jne odd-ziaJy wo,jskowe t-zw. „Heimwehr". Ocldzialy te 

wzmacniano instruktorami i spl"Zt:tem wojskowym na.dsyla
nym z Prus Wschodnich. Na.J)lyw hitlerowskich woj.slrnwy..:h 
do Wolnego Miasta Gdańska, maskowano wzmożonym ruchem 
tufysitycznym. 

W miesią,cach letnich hitlerowcy rwz;winęli w Polsce akcji: 
szpiegowsk.o-dywersyjną. Zaczęli organizować tak zwaną piątą 
kolumnę, werbując do niej obywateli polskich, pochndzen'a 
niemieckiego. Nad terytorium Polski lotnictwo niemie~k.e 
dokonywało lntów na dużych wysokościach, 
prowadząc rozpo2lname obiektów wojskowych. 

Swój plan podboju Polski Hitle.r zakomum
kowa! dowódcom naczelnym wojsk ląd<'·wych, 
maryna.nki wojennej I lotnictwa na odiprawie 
w Obersalzberg w dniu 22 sierpnia 1939 r. 
Powiedział o.n wtedy: „Było ,jasne dla mnie, 
że d·o konfliktu z Polską musiało do.iść 
wcześniej, C'lY późnie,i. Pow-zią,lem już łll de
cyzji) na wio..snę, lecrz. myślałem, że -zwrócę 
się na.jpierw przeciw Zachodowi, a dopiero 
potem przeciw Wschod<J-wi... Stało się Jednak 
jasne dla mnie. że Polska uderzy n.a nas w 
wypad~u konfliktu 'l zachodem... Znimcunie 
Po-Iski jest na pierwszym planie .•. ". 

H
itler zapowiedzi al ro.zpoczęcie działań na 
dzień 26 sierpnia.· Zgo-dn~e z tym wy
dany został T'Q"llkar.i naikarmją,cy zajęcie 

podstaw wyjściowych do uderzenia w dniu 

FRANCJA CZEKA 

z bronią w ręku. Nasza so.Juszniczka Jest 
entuzjazmu i wierzy w swych wodzów ..• 

I ' NIEMCY ROZPOCZĘLI 

pełna· 

wojnę. Nocy dzisiejsze.I odwieczny nasz wrói;- roz
począł dzialania :raczcpne wobec Państwa Polskie· 
go, co stwierdzam wobec Boga i historii.„ (Mo· 
ścieki). 

W CZASIE ALARMU 

lotniczego: ludność in~tynktownie powinna SAMA 
czuwać nad s\\·oim bezpieczeństwem i w rlł?.ie na
lotu chronić sie do bram, rowów itp. Od dnia 
dzisiejszego •larmy lotnicze ogłaszane będą tylko 
w razie wi<:ksze;;:o nalotu (3.IX. 1939 r.). 

DO NIEMCOW ODEZWY ..• 

Londyn 5.IX. 1939 (PAT). - Agencja Reutera 
donosi, iż samoloty b•·:vtyjskie, w nocy z ftnla 
3 no 4 bm. tlokonaly s7er<>gu lotów wywiaclow
cz:vch w półn o<!nych i zachodnich częściach Nie
mi.ee. Nigdzie flO starć nie doszło. Samoloty bry
tYJSkie zarzuciły 6 mln odezw do narodu niemie
ckiego ••• 

WSZYSCY 

prenumerator:7.Y „Kurjera Lódzkie~o" otrzymają 
bezpłatni~ książl<ę nt. ,,wgRNYHORA" Piotra 
Cz~jk'lWSl<i~ll'o. Ksia·i.ki wydajemy tylko do 10 
września 1~39 r. Po t:vm terTD.łnie żadne reklama
cje nie będą uwzględnfane. Administracja ... 

·i-.,..;P::;::z:nła Gdań.ska do Nłemłec ł pasa eksterytorialJlego 
przez polskie Pomorze po raz plerwsz:v wysunął niemiecki mlnl· 

. ster spraw zagranicznych Ribbentrop, wobec ambasadora polskiego 
w Berlinie, Lipskiego, 25 października 1938 r. żądanie to zostało 
powtónone w •tycznlu 1939 r. w czasie pobytu Becka w Niemczech 
oraz Ribbentropa w Warszawie. 

Niemal nazajutrz po zagarnięciu Czechosłowacji f Kłajpedy 

~ Iw marcu 1939 r.), Niemcy ponownie wystąpili z żądaniem włą· 
czenia Gdańska do Rzeszy Niemieckie.I oraz uzyskania od Polski 
zgody na budowę eksterytorialnej autostrady przez polskie Pomo
rze. żądania niemiecki„ zostały Jednak przez Polskę odrzucone. 

W odpowiedzi na to, Niemcy przystąpiły do opracowania planu 
agresji na Polskę oraz rozpoczęły gromadzić wojska na swej gra• 
niC'l' wCichodnieJ. 

W sierpniu 19~9 r. Niemcy hitlerowskie skierowały do rządu pol· 
skicgo ultimatum, zawierające 16 punktów, w którym żądano na
t~·chm1astowego włączenia Gda1iska do Niemiec oraz plebiscytu 
" tzw. „korytarzu" (prócz Gdyni). Na udzielenie odpowiedzi wy
znaczyli tak krótki czas, że ambasada polska nie miała możności 
skomunikowania ~ię ze swoim rządem w warszawie, tym bardziej, 
te utrudniono je.i korzystanie z łączności telefonicznej i wszelkiej 
lnneJ. Hitler nit' mógł spodziewać się pozytywnej dla niego odpo• 
wiedz! Polski. Był zreszta od dawna zdecydowany na wo,jnę. Nie 
cz„kając odpowiedzi, wydał więc 31 sierpnia, <> godz. 12.40 w Ber
linie ostateczny rozkaz zaatakowania Polski w dniu 1 września 
o godz. ł.45. 

26 sierpnia rano. Armie 
niemieckie przystąpiły co 
wykonania tego rozkazu, 
;ednak rozpoczęcie Jz;a!aó 
zostało chwilowo odwołane. 

W przygotowywaneJ wojn~e 
z Polską Hitler dąży! d·.> 
uzys1kania zaskoczenia 1 za
pewnienia sobie w ten spu
sób zdecydowanej przewagi 
na polu walki. Zamiary ttt 
zostały sformułowane w n.:e
mieckim planie operacyjnym 
i rozkazach bojowych nie
mieckiego naczelnego dvwóc!z
twa. 

zi:odnie z tym planem skie
rowano ku granJcom Polski 
odpowiednią ilość wo:E,k. 
Polskę za.atakowała ponad 
1,5 miJi.ono.wa armia niemiec
ka lic7.ąca 63 dywizje, w tym 
7 dywizji pancernych, ~ lek
•kie - ._(podobne , do dywizji 
zmeołianizowanych), 4 zmo
toryzo vane i tny górskie. W 
trakcie wojny na fronl polski 
skierowano dalszych JO dy
wizji piechoty. Warto pod
kreś1ić, że w tym czasie 
Niemcy skierowalt na front 
zachod.ni tylko 23 d~·wi"ZjP.. 
Nieprzyja.cieł posiadał n:i 
froncie polskim pona.d · 4.3911 
d7Jial, o.koło 2.600 c-tolgów 
orwz po·na.d 1.500 samolotów. 

Niemieckie wojE•ka lądowe 
podzielone zostaJy na 2 grn
PY armii: pótnoeną połud
niową. Całością sil dowodiZił 
general Brauscbit.sch. 
Pólnocną grupę armii, k!ó

rą dowodzi! generał von Bock, 
two.rzyly 3 i 4 armia, 3 armia 

Dzieło pirackich lotników Hitlera •.• 

znajdowała s:ę w Prusach 
4 zaś na Pomorzu. Południowa 
dowodw.na przez generała von 
&kladała się z B, 10 1 14 armn. 

Wsch~mch, 
gr u.pa ;;rmi 1, 

Rundstedta, 

Niemcy zamierza!J koncen· 
trycznym ala•ktem z Prus 
W.schodmch, Pomorza Za<'ho~
mego 1 Sląska doprowajz·ć 
do okrążenia 1 zn1szczenja si! 
pol.;>k1ch, znajduiących s.ę ua 
zachodnim brzegu W1.sły. 

W 
oparciu o po·.vyŻS'Ze · 

DODATEK HIEOZIELHY 
„O Z I E N N I KA t O D Z K I E G O' 

ogólne założenia ksz.tal
towaly się zadania posz

czególnych grup a.rmn. Za
daniem grupy a.rm11 „Połud
nie" byto wychodząc ze 
śląska uderzyć w ogólnym 
kierunku na Wars"ZaWę, roz
bić przec1w&tawtaiące s. ę jeJ 
sil:y pols·kie, a następmP. wy
korzystuiąc szybkość swych 
pancernych 1 zmotoryzowa
nych jedno.stek. możhwie jaJ>: 
najprędzeJ 1 możl1w1e dużyrnt 
silami opa.nować Wisli; na 
J>l}ludnie i na pólnllC od War
szawy. Zadaniem grupy a.rmi1 
,,Póln.oc" bylo połąc-zyć R'l!e
szę z Prusami Wschodnimi, a 
następnie uderzyć w kierun· 
ku południowo-wschodnim db 
nawia,"Zania ląc-mości z jed· 
nnstka.mi grupy armii „Po
łudnie". Celem działań obu 
grup armii było zmszczen.e 
głównych sił pols.kich, zna:
dujących ~.ię na zach'ldn.im 
brzegu Wisły oraz unie:nożl1-
wienie zorgamzowa.ma nowe
go o·por'u w glębi kraju. 

J,ódź, 3. IX. 1961 r. Nr 27 (387\ 

P 
owstaje pytanie, CQ Pol
s•ka przeci'wsitawiła tym 
plamom hitlerows:kieg•> 

Wehi-maohtu? W odP<J"'iedzt 
trzeba stwierdzić przede 
wszystkim, że nac1elne do
wództwo Polskich Sil Zbroj
nych nie posiadało należyc'.e 
opracowanego i głębiej prze
my~la.nego pla'llu wojny 7. 

Niemcami. Prace w tym kie
runku rozpoczęto bairdz•) póź· 
no. Opracowany plan •. z.
chód" cechował brak ja~~ 
sprecyzowanej myśli przewod 
niej oraz koncepcji przepr"• 

... o Ile możliwe, drzwi pomalować, sufit i ścia
ny farbą olejną. Dziurki od klucza uszczelnia się 
ZWiiżoną szmatką... w pomieszczeniu uszczelnlo· 
nym zachowywać się spokojnie, ze względu na 
fl~zczied;.1ość powietrza ... za.chować puszki z uszczcl
~10:~ żywnością, co pra\vda atak lotniczy trwa 
p~z!.; I ~obyt w pomie"!ZC7.eniu nie powinien 
strzeże~czac ł godzin.„ Ale„. strze:Wnego Pan Bói 

- Opr. Zl>ZISLAW KONICKI •----~-~.~-~.~--~-~"'!""'....,..,.. ________ ...., ____ ..:.._;;.. ~Dal<>izy. _ CJ<\i .D& str, fł 



WRZESIEN K 
ochankowłe z Ma
rony" •) - tytuł 
nowej książki Ja

rosława Iwaszkiewicza 
brzmi bardzo podobnie, 
jak „Kochankowie z 
Werony". Ale to zamie
rzone czy nie zamierzo
ne przez autora podo
bieństwo ' fonetyczne o 
niczym nie świadczy i 
niczego nie przesądza. 
Poza zupełną odmlenno 
ścią czasu i mic.Jsca, 
nie ma też u Iwaszkie
wicza w żadnej trans
pozyc,jl ani skłóconych 
rodów Monteccieh i Ca
pulettich, ani wiośnia
nych uczuć Romea i Ju 
Ili, anl w ogóle nic z 
tego, ca. unieśniiertelni
lo postacie kochanków 
z Werony. U Iwaszkie
wicza - miast renesan 
sowej romantyki - je•t 
naga i surowa współ
czesność polskiej „pro
wincji", a na .fe.i tle -
samotność i nuda życia 
wiejskiej nauczyciellti, 
która od dokuczliwo
ści swej egzystencji u
cieka na oślep w ramio 
na gruźlika. Albowiem 
w pobliżu tej głuchej 

wsi założono właśnie 
sanatorium. 

wielu innych opowiadat\ 
jest zbyt dobrze i sze• 
roko znany, bym musiał 
to raz jeszcze na tym 
miejscu podkreślać. Tak 
samo logika i konsek
wencja w rozwoju akcji, 
w wiązaniu przebiegu 
wydarzeń są tu wzoro
we i nienaganne. a 
zwartość i konkretność 
dialogu - godne uzna
nia. W realistycznej o
powieści o kochankach 
z Marony autor wy,vo
luje nieraz zgoła prosty 
mi środkami (np. przez 
kontrastowe zestawie
nie) efekt prawdziwie 
wstrząsający. 

tente Janek o!enlł dę 
tslatego tylko, te chelat„. 
wygrać zakład z kole
gami. Pa.tern rzucił żo
nę z dzieckiem l nle 
wspominając słowem, że 
jest żonaty, zaczął ma
kabryczny romans z 
Olą, którą - od po
czątku do końca-ludzi 
i zwodzi, co do swych 
uczuć i zamiarów. Zaś 
u początku tego roman
su, w którym dziewczy 
na poświęciła wszystko, 
nie otrzymując wza
mian prawie nic, jest 
znowu zaklad (tym ra
zem z Arkiem), że w 
ciągu miesiąca uwiedzie 

ona teraz pocznte u 
sobą. odpowiada z ztnt
nodrańsklm spokojem. 
:te nic ro to nie ... 
ehodzt. 

C 
ynlzm, brak wnel
kich zasad I hamul 
ców moralnych i 

związane z tym prag
nienie łatwego użycia 
cechują obu tych bar
dzo współczesnych mło
dzieńców, tak plastycz
nie pokazanych w opo
wiadaniu Iwaszkiewicza. 
Chcemy wforzyć, że Ja
nek i Arek to raczej 
niedobre wyjątki, niż 
przeclstawlciele jakiejś 
i·eguty obyczajowej wla 
ściwej naszej młodej 
gene1·acji. Narzuca się 
jednalc i niepokoi pyta• 
nie: Dlaczego autor „Ko 
chanków z Marony'', z 
pewnością wolny od u
przedzeń I złośliwej Jed 
nostronnoścl, zapatrzył 
się w takich właśnie re 

(Dokończenie ze str. 3) 

wadzenia kampanii obrGnnej, 
gdyż faktyczme uimowal tyl
ko pierwszy etaJ; dzi ałań War 
to dodać także, że .gra n ir:e 
zachodnie Po1sik1 pozbaw;one 
były prawie całkowicie umoc
nień. Do wyJątku należv za
liczyć fragment um~cnień 
stalych na śląs1ku. Pośpiesz
na rozbudowa umocnień pod
jęta od w1-osny 1939 r . nh, 
była w stanie spelnić swego 
zadania, gdyż zabrakło czu
su na ich wykończenie. Sytua 
cję pogarszał fakt, że znacz
nie siln!ejszej a.rmii nt<>miec
!ldej Pol.sika mogła przeciw
stawić jedynie 40 dywi1ji p;e 
ch()ty, 11 brygad kawalerii 1 

2 brygaily m0>t (}rowe. Na 
uzbrojeniu tycb sil zna.jdowa
ło się 2.400 d-zia.ł, 266 czołgów 
i 380 samofotów. Jednakże 
wskutek opóźnionej mob:I1.za
cji do rejonów wyjściowych 
doaz:lo dnia 1 Wl'2tlśnia .iedy
rue 21 dywizji piechoty, s 
bcyga.d kawalerii, 1 brygada 

---------...--...--.... 

Autentyczne 
Któż z nas ni·e zna prze

pięknej bajki o a.wej skrom 
nej, a czarującej dzieweez
ce, przezwanej K(}pci·usz
kiem? Ja.ko b.rzd.ąców ul"Ze
~a.ły na,s koleje jej losu 
1 S'tczęście, jakie ją po
tem s~tka.ło, następnie, ,ja.
ka. juz stars.i ma.wialiśmy'. 
„ByJo być ma.że, lee.z ja to 
między haJki włozę". 
~ jednak - ja.k się oka

ZUJe - był taki Kopcmszek 
w ~eczywistości. Sliezny, 
cz~ruJą~y. Urodził się w sta 
rozytneJ Tracji. .Jego imię: 
Rodopa. 
Otóż piękna Jlod>Otpa zo

stała pewnego dnia I>OTWa
na z domu rodzicielskiego 
przez szaj.kę ówczesnych 
handlarzy niewoln.iikami i 

1 spl'7.edana n.a targu, w któ
rymś z portów egipskich. 

• Zdarzy}(} się, że podcizas dal 
szej POOróży Roda.pa wraz z 
~illm niewolnica.ml kąpał::. 
su: w strumi-eniu jakiejś 
oazy, wtem nad.Jeci.a.ł arzeJ 
l>~a.ł Jeden z jej ma.leń
ki.ch pantofelków I po..--zybo-
wa.ł w kierunku Memfis 
stolJ-0y Egiptu. ' 

!>. tej samej porze po 
śc1ezka-0h w.spania.tego ogro
du Pl"Zypałaeowego s.pacero
wał samotnie młooy kr&t 
IBammetik. Nagle przed jr
go stopy spadł pantofelek 
pięknej i nieszczęśliwej Ro-• .. 
dopy. A dalej tak jak w 
bajce. Król się zakochał. 
R;ól d.opóty szukal, da.póki 
nie znalazł właś<licielki ma
Jega pantofelka, a gdy Ją 
odna.Ja:zł, cóż innego ma.głu 

Autentyczne 
nastą.pić, jeśli nie małżeń

- stwo I ukoron(}wailllie ma
Ją,i, czarującej glów:k.i. 

Wier.zci·e lub nie wierzcfo 
bą,dź też za.pyta,icie szanow
nych egipt(}lo·gów. Ja umy
wam ręce, po-wałując się na 
miesięC'lillik „Le Mond et 
la Vie". 

'(cm) 

* * * 
Prasa londyńska poclal:t 

niedawno następującą, wi11-
domość. W preliminarzu 
bu-clżelowym, ja.ki a>Clmira
li-0,ja brytyjska. złożyła. do 
akceptacji Ministerstwu Fi
n.an.sów, figurowah. PIJ'ł!YC.i1t 
9 szylingów 6 pensów n„ 
„zakup mleka dla kota. któ
rego za.da.niem je5t łowie 
nle s-LC'llurów; niszczących 
archiwum admtralicji". 

Poczucie humoru IU"ll)dni
ków, stojących na straż:v 
skarbu państwa., je5t być 
może na0dweręwne truclnoś
climll gos1ll~darczyml Wiel
kiej Bryt.anu. gdyż odmowa. 
jekiej t!d?:ieliłi a.dmiil'alicji . 
brzmiala.: „.Jeżeli w admira
licji jest ta.k duŻQ szczu
row, że zagraża.ją archiwum.• 
to stanowiĄ one do.stateczne 
J>f}Żywienic dla jednegn k1l
i& jeżeli zaś nie ma ~czu
róow, to k(}t n.ie .fest wam 
~ ogóle P-O-trzcbny". 

(j. k.) 

Autentyczne 

pancerno motorowa, l.35u 
dział i 16 czołgów. Warto do
dać także, 1ż znaczną cz~ść 
sil zbrojnych, podzielonych 
na a:rmie i grupy ope•<>.CyJ
ine, rozm1eszczo,no wzdłuż 
dlugieJ i niekorzy.stnie dla 
Polsld uksztalto'wan<:!j grani
cy. 
Północnego odcinka g~anic) 

po.\.sk1ej, c1ą~nącej się o.j 
Puszczy Augi.:.s.towsk1e3 d·> 
Dobrzynia, bron,ić mrnia sa
modzielna grupa operacyj•n~ 

„Narew" pod dowóJz r.wem 
gen. Mlot-Fijabkow.sikiego (c!wi"' 
dywizie piechoty - 18 i 33 
rez. , ora.z dwie brygady k.1.
walerii Suwalsika 1 Pod
laska) oraz armia „Modli!!'' 
pod dowództwem gen. Przed . 
rzym1.rs1luego (dwie dywizje pie 
choty - B 1 20, oraz dwie 
brygady kawalerii . Ma.w
wiecka i Nowogród'.Zoka). Mia
ły one osłonić linię kolejową 
Gro-dno - Warszawa oraz 
bronić li:nii rzek: Biebrza, Bug, 
Wisła. 

Pó1nocno • zachodniego od
ci-nka granicy bronić miała 
armia „Pomorze" pod dv
wództwem gen. Bortnowskie
go. Jej zadaniem było o.sla
niać kierunki w1-0dące pod 
Bydgoszcz, Toruń i Wloclot
wek, bronić prze.::',mieść 

Bydgomczy i ToI"unia oraz 
jak najdłużej utrzymać roz
dział sił n.iem.Jeokich skon-
centrowanych na Pomorzu 
niemieckim w Prusach 
Ws,chodnich. Armia ta zobo
wiązana była do µ-0defmow,i
nia działań zaczepnych w na
darzających się · do tego wa
runkach. 

czenia mobilirzaeji I koncen
tracji nie były a.ne w pełni 

gł)t(}we. Na.tomf.ast ocłwody 

n~.C'.>elnega. wooza, złożmie 
głównie z jednostek mobili
zn,iący-0h się w czasie pow
s'lechnej m(}biliza,c,ji, jaszcze 
.się nie zebrały. Faikt ten w 
połąC'Leniu z rcn.ciąirnię<'-iem 
wo-jsk Pll'lskich na rozległym 
froncie (Dkoło 1.600 km) stwo 
rzył korzyst.ną sytua.cję dJa 
Niemców: mogli oni stosun
kowo łatwo złamać naszą 
obronę. 

* * 
BITW A GRANICZNA ZO

STAŁA PRZEGRANA PB.ZEZ 
POLSKĘ W CIĄGU 5 D!'<I. 
WSZYSTKIE ARMIE POL
SKIE ZOSTAŁY OSKRZY
DLONE I ZNAJDOWAŁY 

SIĘ W ODWROCIE. JED
NAKŻE MIMO TRAGICZ
NEJ WPROST SYTTJACJt 
WOJSKO POLSKIE, WSZĘ
DZIE. GDZIE TO BYŁO 
MOŻLIWE, STAWIAŁO NA
DAL ZACIĘTY OPÓR PAN
CERNEJ I ZMOTORYZOW A
NEJ POTEDZE NIEMIEC 
KIEJ. 9 WRZEŚNIA DOSZL0 
DO NAJWIEKSZEJ BITWY. 
JAKĄ STOCZONO W KAM
PANII WRZEŚNIOWEJ - DO 
BITWY NAD BZURĄ. RELA 
CJĘ O TYCH 9-DNIOWYCH 
ZMAGANIACH ORAZ RE
PORTAŻ Z TERENÓW. PO 
KTÓRYCH 22 LATA TEMU 
PRZEWALIŁA SIĘ BURZA 
W ALKI. ZAMIEŚCIMY W 
NASTĘPNYM NUMERZE 
„PANORAMY". 

Szaleńcza idylla trwa 
zaledwie kilka miesięcy, 
a u jej kresu szczerzy 
zęby śmierć. Gruźlik u
miera, Ola powraca do 
szlrnlnego kieratu i 
wszystko dawne zaczy
na się dla niej na 
nowo. „Nie ma ucieczki 
od własnego losu" -
powiedział niegdyś wiei 
kl poeta rosyjski, który 
tragiczną i krwawą 

pointą swojego życia 
przypieczętował olusz
ność · wyrzeczonych 
słów. 
~ wletny talent narra
~ torski autora „Sta-

rej cegielni„, „Mat-
ki Joanny" i wielu, 

I' 

CO WAi.TD „ 
P!t7.ECZYTit0/ 

Czytając „Kochanków 
z Marony" zwróciłem 
też uwagę (bo nie mo
glem jej nie zwrócić) 
na pewne ważlde spra
wy natury raczej oby
czajowej niż artystycz
nej. Jest w tym utwo
rze nie jeden, lecz 
dwóch męskich bohate
ró\v: wspomn!pnv inf. 
gruźlik i jego sercleczny 
przyjaciel - Arek. I po 
wiedzmy od razu, że 
obaj - choć bardzo róż 
nią się wzajem - są 
pod względem moral
nym gorzej niż warto
ści wątpliwej. 

Janek jest, podobno 
„uczony" i dobrze 
przed chorobą-pracował 'v swym zawodzie, ale 

dziewczynę. Ot! kocha
nek z Marony ..• 

A drugi - ten Arek? 
Toż to - mlmo swych 
młodzieńczych lat - ty 
powy hochsztapler i kan 
ciarz, żyjący nic wia
domo, jak i z czego. 
Ten jest, dla Odmiany, 
~,nie uczonyu, ale za to 
1na jednoroczny uStaż11 

więzienny, zdrowe płu
;,a i wiele życiowej 
p1·zedsiębiorczości swoi
stego rodzaju. Początko 
wo „zabiera się" też do 
Oil, gdy jednak „za-
kład" wygrał gruźlik, 
szybko stygnie w zapa 
lach l po śmierci przy
jaciela, na pytanie zroz 
paczonej dziewczyny, co 

prezentantów młodego I 
poknlenia, wybierając 
lch sobie za model? 
Czyżby zadecydowała 
tu skłonność do poszu
kiwania zjawi~k „nlety 
powych", czy też -
pt"Zeciwnie - Iwaszkie
wicz dal się zasugero
wać jaskrawości pew
nych obycza,lowych wy 
paczeń wśród dzisiej
szej młodzieży l uznał 
je za „typotvc"? Może 
na to pytanie odpowie 
nam kiedyś „m!&rodaj
ntcu ~am autor „Ko· 
cbankow z Marony". 

B. D. 

•) Jarosław rwaszkie
wkz „KochankoWle z 
Marony" - Warszawa, 
„Iskry", 1961. Str. 160, 
cena z! 12. 
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kopo!.siki od Kcyni po Ostrów Węg1'ersk1'e zap1'sk1' 
Wielkopolski i Kalisz prze-
znaczona została armia „Po-

znań" pod dowódz;twem gen. ł d 
Kutrzeby (cztery dywizie pie- p . c 
choty - 14, 17, 25 i 26, oraz • 
dwie brygady ka.wale.rii 

1 Wielk:.opolska i Podolska). em wo y 1sy Wobec niedogod·nego uk.s.ztal- • 
to,wa.n..ia 11nii granicznej armia • + 
„Poznań" ugrupowala się głę-
boko na pr.zedpolu zasadni-
czej lilnii obronnej (75 km). 

•• 
Na poludniowo zachod-

nich rubieżach Pol.ski .skon
Qent!fow~o .- armię :·· „Ló~ź:~ ~!.; 
,,Kraków . Armią . „Lo,dz 
(pięć dY'WIBji · piechoty - 2, 
10, 28, 30 i 44 rez., oraz dwie 
brygady kawalerii - W-ołyń
ska i Kresowa) dowodził gen. 
Rómmel, armią „Kraków'• 
(siedem dywizji piechoty, jed
na brygada gór&ka, jedJ1<>. 
brygada pancerno - motorowa, 
kra.kowsika brygada ka.waleri <l 

gen. Szylling. Zadaniem 
armii „Lódź" była <1b1·0,na 
kierunikiu Wrocła.w - Waraza
wa, armia „Kraków" zaś mia
ła bmnlć Zagłębia śląskiego. 

W związku z przew1dywa
nym uderzeniem nie
mieckim z rejonu Sło

wacji, -00 mo.gło poważn .e za
grozić wejściem na głębokie ! 

. tyły sil pod&kich, utwo;.zom1 

1 
zostala armia „Karpa.ty" 
(dwie brygady górskie) po 1 
dowództwem gen. Fabrycego. 
Mia!a ona nie dopuśc•ć de 
wtar.gnięcia nieiprzyiac1ela w 
gląb Małopolski ora.z osla
nl'1.ć linię kolejową Kraków 

Lwów, a także o&ła.niać 
tyly a,i:mii „Kraków". Pu
nadto zorganizowana zootab 
„Grupa Obrony Wybraeża". 
Zwią;11ki ta.ktym:ne p.rzew1dz1a 
ne jatko odwód naczelneg-0 
dowódcy weS7.ly w s\da.-:1 
a1:mii „Prusy" i grUiPy „Wysz
kow". 

Wszysł!kie aiI'mie i grup~ 

operacyjne były bezpośrednio 
podporząd•kowaine naczelnemu 
wod.zowd. W dniu 1 września 
armie i grupy operacyjne 
pi.erwszego rzutu były \Vysu
męte prze•d za.sadni.czą linię 
obrony. Z Powodu nieizakań-

Korzystając z za.proszenia kolegów węgierskich przez 
12 dni przebywałem na. Węgrzech, głównie w stoUcy po

łudniowo-wschodniej części ·kraju - w Szegedzie. 

O mieście tym chcę w pierwszej swej korespondencji 

z Węgier pisać„. 

W a.rbko toczy wody do!PłYlW 
Dunaju - Cisa. Mia.s.to 
rozsiad'l'O się po jej oobu 

b!'z•egach. Kiedy w P.ol.sce, w 
sierpniu pa.dały deszcze, nad 
Cisą staJ po•nad 30-stop1niOJWY 
.s.kwar. Lud:llie ką.paJi .sdę do 
późnych god!z1n nocnych. Plaże 
i bulwa.ry nad rzeką stano.wi
ły wielkie rendez-vouis nie
mal wszj'IStk:ich mieszkańców 
miasta. Rzecz oczywii.s.ba, że i 
ja, odwyikly od upałów Polak, 
pławiłem się w wodzie całymi 
godzinami. 

Szeged, to mi.ais.to sl:ońoo 1 
bujnej :ziielenl, najwięk.szy po 
Budapeszcie o.środek kultU!rBl
ny Wę.gier. Z mia.s.tem tym, 
jaik wia.druno, Lódź uitrzymuje 
żywe i st.ale kontakty. Lodzi.a~· 

nie s.ą tu . częstymi, za1w.s-ze 
mile wi.d•zianymi gooćm.i. Moioe
szkańcy Szegedu wiele wiedzą 
o Lod,zi. Pytali mnie o nią ro
botnicy fabryki salami, prza.d
ki kombtnatu ba.welniainego, 
szwaezld zakładów k0tn:fe.k.cyj
nych, pracownicy naukoWli 
Uni·wersytetu Szegedzk.iego, 
aokto0rzy i oczyiwiście dzienni
karze, którzy bywają diość 
częstymi go5ćmd w na&zym 
mioeście. 

Pier,vsze, co odczu\va przy
bysz z Polski niemal na każ· 
dym kroku, to niezwykła ser
deczność, troskliwość I bardzo 
aktywna gościnność W<;grów. 
Słowo Polak otwiera serca. Lu
dzie mówią o swoich kłopotach 

Ogólny widok mi as.fa.. 

i radościach, z zapałem opro
wadzają po mieście, zapraszają 
do swoich domów. Bylem ju:!: 
w niejednym kraju, ale rzadko 
kiedy spotykałem się z tak 
wielką życzliwością. A przecież 
często rozmawialiśmy ze sobą 
„na migi„ - nie znam, nie„ 
stety, języka węgierskiego. 

* * * 

C
hciałbym, pisząc z Wę.gier 
tE:n pierw.s:zy artykuł, od
noto,wać rzeczy i z.ja.wi

s.ka, które najbardziej rzucają 
się w oczy P<!'ZYbY\SIZO•wi z Po.i
s.ki. 

A więc czystość, duża czy-
stość miast. Dbają o nią wszy
scy. Widziałem w Szegedzie gru
py pionierów, oczyszczających 
skwery i zieleńce. Widziałem 
brygady robotników, . którzy po 
pracy w fabryce zmywali stru
mieniami wody bulwary naci 
Cisą. Jest to w Szegedzie zja
wisko masowe. Mieszkańcy tego 
miasta na punkcie czystości są 
bardzo wrażllwl.. Przyjaciele 
węgierscy pytali mnie czasem: 
„A jak jest u was w .Lodzi? 
Odpowiadałem, trochę jąkając 
się: - U nas równie:!:„. 
•Węgrzy ma.Ją ws:panialy 

.sił.uch, pięknie śpie·wa .ją, kooha
ją mU1zykę, lubią się bawić. 

W kaiwiare.nkach, restaura
cja.eh, w ma-łych, przyjemnJe 
urz..1dzonych lokala,ch nad Ci
są - wszędzie cygal1skie or
ki0estry. Węgrzy piją Slj)<J·ro wi
oa. Kiedy zas.zumi. ono w glo-

Chl11ba Szegedu - uniwersytet 

wach, a mUJZyka.nci P-O'rwą do 
czardasza - w tan i.dą mloodzi 
i .sta:rzy, cała sa-la śpi•ewa. Ba
wią się z roomachem i tem,pe
rament.em - zav.1>rZie jednak 
kulturalnie. W - ciągu 12 dm 
spotkałem w Szeged?.Jie w.,s:;.y
stkieg-o trzech tęgo za:wia
ny0ch. Byłem bardzo rad, że 
kołedzy Wł;gie.rscy nie pytaill 
mnie: - A jak jest u wa.s. w 
Loci,z?i? .•. 
Jedzą dużo i dobrze, do wszy

stkiego dosypują moc papryki. 
Kiedy podano mi kiedyś dosko
nalą zresztą zupę rybną -
przez parę dobrych c~wll, J!O 
zjedzeniu pierwszej łyzkl, nioe 
moglem zlapać tchu. Wszystko 
popijają białym, _wytrawnym wi
nem, mieszając Je często z wo
dą sodową. Kiedy bawiłem w 
potlszegedzkiej kooperatywie 
wiejskie.i „oswobodzenie", wła
snym o~zom . D!e wierzyłem. 
Sprawa. rue w iloscl alkoholu, a 
w.„ p~Jemnoscl żołądków. Na 
„łebka wyl!adlo nie mnie.I, jak 
2:-~. btry wma. Całe „posiedze
nie trw_alo 3 godziny. Wszy3t• 
~o zakonczylo się jednak przy
Jcmnie:„ ognistym czardaszem. 

Ludzie tu Wysocy I rośli, bar
dz" wysportowani. Niemal wszy
-cy u~rani w konfekcję. Wyda
je m1 się, że konfekcji. 
zwtasz.cza damska jest lepsza l 
ładn_leJsza niż nasza. A może 
Wra~enie takie wywołuje tylko 
"'.dztęk I uroda węgierskich ko
biet? Przyznam otwarcie, bar
dzo mi się podobały dziewczęta 
Szegedu I Budapesztu. Są w o
gó_Inej sylwetce nieszablonowe, 
muno konfekcyjnego odzienia 
potrafią zachować Indywidualny 
styl urody. Spec.falność W<;grów 
stanowią wszelakiego rodzaju 
Wd7.ianka, dużo kobiet w dnie 
upalne chodzi po mieście w ko
lorowych, płóciennych spod
nia eh i krótkich szortach. Niko
go ·to nie razi, nikt na to nie 
zwraca un·agi ..• 

* * * 
S zeged chlubi JSlię swymi 

t.rndycj ami ku1l!tu.railnyma. 
. Tu żył i tworzył najiwięik
eey ~~~,py„„~ ~iea; 

okresu międzywojenn<?.go At
tila Jożef, tu mies.z.kali przez 
wieJ.e lat picarze Ferene Mo
ra, Dziula Juhas, H ela Balasz, 
Ka.Im.a.n Myk.sat i zamoiroowa
ny przez niemieckich fai;.zy:
stów poeta Miklosz. Radnv·h. 
Dr.iś licma jes.t w Sz-egedizie 
lmlon.i.a znakomitycll malarzy 
i aktorów miejsco1wego, ba rdzo 
ambitnego teatru. Chlwbą mia
sta są cor<;•cznc , teaitra.lne fe
stLwale. W cza.srie mego po
bytu w Szegedzie w1y1SOtę,pował 
tutaj na wolnym powietrzu 
P!'red 10-ty.s.1-ęczną pwbliczno
ścią Wielki Balet Opery Mo
skiewskrlej z Ułanową na cze
loe. 

iC• * 
~,sjpania1e są szegediikie par

ki. Ciągną .s.i.ę kilometrami 
W7.ldlu.i: brz.egów Cisy, o.taczają 
roczystą zielenią kiwa drniy no
wych bloków mieszkałnych, 
których kiJ.ka.s.et wyroslo oistat 
nii-0 w mieście. Wieczorami 
na.d rzeką i wllclluż pi:izerzuco
nego przez nią moisitu, palą się 
setki jat-z,eniowych lamp. Na 
za.kotwiczony·ch przy brzegu 
statkach, u.rządzono restaura
cje i sale d::insii.ngowe. Naj
więk.!;."Ul po,;rularnością cieszy 
.srlę „Ci.sa Blondy.n.ka.". Narzwa 
nieco dzi•Wiila, cho.ć ueasadnio
na. W rreczy bowliem samej 
CilU J?·~t„. blo1ndyin.ką - toń 
w~.y Jasina, a w promien.iach 
isl:onca zllocista. Mieszka.licy 
~zegedu bardzo kochają s.wo
Ją r.zekę, są z n<iej d!ufTllfl.i. 
P>e\Wl.l ~ także urn<ly i Slil:Y' 
preye1ą.ga3ącej swego mi;iiSota. 
StaT~ przysOOiwie węgierskie 
móv.•1: Kito r.aiz zail1il.lll':Zył usta. 
w _nu.role Cisy - za1W1Sze wra~ 
cac. będizle dio Szegedu. 
P1Łem wody Cisy - wra-0ać 

będę do Szeged•u. 



' . 

'fi styczniu 1954 roku prasa doniosła b ~mlercl Ernesta Htmingway'a. Samolot, którym leciał pisarz wraz z ioną rozbił 
si.ę nad brzegami Nilu, niedaleko Murchison, w pól11ocno- zachodniej Ugandzie. Rejon ten jest jednym z najbardziej 
.medo~tępnycb obszarów Afryki Centralnej. Pokryty gęstwą tropikalnej puszczy jest królestwem krokodyli, bawołów 
t słom. 

Ekspedycja ratunkowa odkryła szczątki samolotu. ale ani śladu rozbitków. Dopiero w dwa dni później odnaleziono ich 
w okolicach Jeziora Alberta. Hemingway, z obandażowaną głową, z jedną ręką na temblaku, a w drugiej trzymając pęk 
ban_anów i butelkę dżinu oświadczył z humorem, iż nigdy dotąd nie zdarzyła mu się równie piękna okazja do spędzenia 
dwoch dni wśród słoni tudzież do zrobienia dziennikarzom „tak świetnego kawału".„ 

Druga wiadomość o śmierci Ernesta Hemingwaya, w lipcu 1961 roku okazała się, niestety, prawdziwa. 

Niespokojny duch 

Radio • 
L 
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8.57 Chwila muzykl. 9.00 Wiado
mości. 9.20 Giovanni Battista Per
goJesl·Concertlno na orldestrę 
smyczkową G-dur nr 2. 9.30 Ra
diowy magazyn wojskowy. 10.00 
Dla dzieci bajka pt. „Malwinka". 
10.20 Wirtuozi muzyki rozrywko· 
wej. 10.40 „Sportowcy wieiscy na 
start". 10.50 Muzyka dla wszyst
kich. 11.40 „Szkatułka z .K)ęjnota
m!". 11.57 Sygnał czasu i hejnał. 
12.05 WiadomO~Cl. 12.10 Felieton z 
cyklu: „Plamy na mapie". 12.20 
Pejzaże muzyczne. 12.45 „Zielony 
Magazyn". 13.00 (L) Koncert roz
rywkowy. 13.30 Opowieści wędrow 
nicze. 14.00 „W niedzielę nad Wi· 
slą". 14.30 „W Jezioranach". 15.oo 
„Moskwa z melodią i piosenką 
słuchaczom polskim". 15.30 Kon
cert slynnycl1 solistów. 16.00 Wia
domości. 16.05 Tygodniowy prze
gląd wydarzeń międzynarodo
wych. 16.20 „Konf!turki" słuchow. 
17.27 Muzyka rozrywkowa. 17.50 
Muzyka taneczna. 18.45 „Wesoły 
Kramik". 19.00 Piosenki polskie. 
19.25 Muzyka taneczna. 20.00 Ty
dzień :r. !craju r ze świata. 20.26 
\7iadomości sportowe. 20.30 „Ma
tysiakowie". 21.00 Wieczór operet
ki. 21.50 „Obfitość przede wszyst
kim" fragm. 22.20 Gra orkiestra 
taneczna PR. 23.00 ostatnie wiado
mości. 23.10 Miniatury muzyczne. 

l'ROGRAM II 
11.57 Sygnał czasu i hejnał. 12.05 
Wiadomosci. 12.10 Poranek symfo
niczny. 13.15 Audycja oświatowa. 
13.30 „Parafrazy popularnych wal 
ców". 13.50 Koncert życzeń. 15.00 
Dla dzieci słuchowisko „Warszaw 
skie zabawy". 15.45 (L) „Pod nie
bem wrzesnia", montaż literaclci. 
16.20 Koncert chopinowski. 17.00 
Wiadomości. 17.05 Korespondencja 
z zagranicy. 17.15 Muzyka ta
neczna. 17.49 Franciszek suppe 
„lu cór na wydaniu" operetka. 
19.00 „Opowieści wampira Wetali" 
- słuch. 19.50 Muzyka, 20.00 (L) 
Koncert orkiestry LRPR. 20.ao Re
wia piosenek. 21.00 Dziennik wii!
czorny. 21.40 Muzyka popularna. 
22.00 Do t.ańca grają orkiestry 
Ray•a Anthony Xavier'a Cugata. 
22.20 Ogólnopolskie wiadomości 
sportowe. 22.40 (L) Lokalne w1a
"omości sportowe. 22.50 „ze śwla 
ta opery" aud. 23.20 Muzyka _ta
neczna. 23.50 ostatnie wiadomosci. 

TELEWIZJA 
13.05 Program dnia (L). 
13.lo „30 minut dobrej muzyki" 

(Kat.) 
14.0o Niedzielna biesiada (W}. 
15 co Sprawozdanie z kontynental 

nych żużlowych mistrzostw 
RW1ata - transmisja Z Wro· 
clawla przez Katowice. 

W 
dziesiątą roc:zmicę uro
dzLn dostaje Erne.>.t 
Miller {prawd<zLwe na
ziwisiko Hemi.ngw::iya) 
:pJ:'e.Zenty od rodZJ!ców. 

Od ma•tki - wiolonczelę, od 
ojca karabi.n. Sołeni.za.nt 
natychmiast g·lęboko cho.wa 
wiolon:z•.Ję i zabiera &ię do 
strzelania. 
Maiąc 15 lait ucieka -z;e 

szlmly i prze.z 20 miesięcy 
jest nieuchwy~ny. W 17 roku 
życia w paru krótkich slu
wach, skireślo.nych na ka;rtce 
poczto•vej zawiadam:« rodzi
ców, iż przyjął pracę cob0tni„ 
ka rol:nego na farmie w 11'.i -
nois. Nieco później, rowr»ei: 
nadeir ;a,;:um<:zr,1e, że pr~ci..ie 
jako si.-arring-partner w jed
nym z klubów bok.s.er.sikich 
w Chicago ... 

WOJE!'i"NE „TROFEA" 
Wielikie przygody He.mln~

way'a ro·zpoc~ynają się wraz z 
wybuchem pierwszej wojuy 
światowej. Gdy Eu.ropa &ti;:ta 
już w o.gniu, a Ameryka n•e 
przy,s,tąpHa joozeze do wojnv. 

talaiuizj a 
domości. 12.15 Muzyka ludowa. 
12.30 „Rolniczy · kwadrans". 12.45 
Muzyka ludowa, 13.00 Audycja li
teracka. 13.30 Muzyka dla wszyst
Jtlch. 14.15 Koncert popoludniowy. 
15.00 Komunikat o stame wód. 
15.0l Informacje. 15.05 Program 
dnia. 15.10 „u przyjaciół". 15.30 
„Gwiazdy 1 gwiazdki". 16.00 Wia
domosci. 16.05 „ w różnych nastro
jach". 16.30 „Spiewamy pieśni 1 
piosenki". 16.55 Chwila muz.vkl. 
17 oo „Opowieść o dobrym rycerzu 
Lancelocie". 17.30 Radiowy porad
nil< językowy. 17.40 Recital znako 
mitego harfisty Nicanora Zahale
ty. 18.00 w;adomości. 18.05 „Ko
mu bJje dzwon" - odc. 18.23 Ty
dzień Muzylti Bułgarskiej. 18.40 
Radioreklama. 19.00 Chwila muzy
ki. 19.05 Audycja oświatowa. 19.15 
„Pięć minut o wychowaniu". 19.20' 
Z melodią i piosenką przez świat. 
20.00 Dziennilc wieczorny. 20.26 
Wiadomości sportowe. 20.30 Mu
zyka taneczna. 20.45 „Ze wsi 
i o wsi". 21.00 Koncert symonici.
ny. ·22.09 „Piosenki starowarszaw
skie". 22.24 Muzyka taneczna. 23.00 
ostatnie· wiadomości. 

PROGRAM II 
10.50 (L) Audycja dla wsi. U.OO 
(L) Muzyka na różnych instru
mentach. 11.15 (L) Audycja aktual 
na. 11.30 „Przekrój muzyczny ty
godnia". 11.57 Sygnał czasu i hej
nał. 12.05 Wiad-0mości. 12.15 „List 
ze Sląska". 12.30 Lubuskie melo
db ludowe. 12.45 „Burzliwa po
goda". 13.00 (L) Informacje dnia. 
13.05 Przerwa. 14.00 Muzyka roz
rywkowa. 14.35 „Bratnie dusze" -
słuchowisko. 15.00 Muzyka tanecz
na. 15.30 Aud. dla dzieci starszych 
„ w rocznicę wielkiego odkryclri". 
16.00 (L) Omówienie programow. 
16.05 (L) Male zespoły instrumen
talne. 16.20 CL) ,,Staś idzie do 
szkoły" - opow. J. Krzywopiszy
ny. 16.35 (L) Muzyka rozrywkowa. 
16.50 (L) „Księga miasta" - rf'
portat. 17.10 (L) Kącllc meloma
nów. 17.30 (L) Audycja l!teraclrn. 
17.45 (L) Melodie Roberta Stolza. 
18.00 (L) Lódzki dziennik radi-0-
wy. 18.15 (L) Radloreklama. 18.25 
Muzyka i aktualności. 18.45 Pro
blemy ekonomiczne. 19.00 Wiado
mości. 19.05 Chwila muzyki. 19.10 
Koncert chóru a capella PR w 
Krakowie. 19.30 „Radiowy słowni
czek muzyczny". 19.45 Słynne or
kiestry taneczne. 20.25 Pieśni Ka· 
rola Szymanowskiego. 20.45 Melo· 
~ie taneczne. 21.00 z kraju i ze 
~wiata. 21.27 Kronika sportowa. 
21.40 Melodie gra zespól Kuryle
wlc:a. 22.00 Uniwersytet Radto;vy. 
22.la „Miłość wśród artystów" 
22.~5 Mistr.zowskle . wykonani~ 
dzieł muzyki klasycznej. 23 .15 Mu 
zyka taneczna. 23.45 Chwila mu
zyki. 23.50 Ostatnie wiadomości. 

TELEWIZJA 17.00 PKF (W) 
17.10 „Jak Od.poczywać" film 

17
.
55 z serii Disneyland (W) Program dnia CL. lok.) 

18.00 „10.00 spojrzeń za kulisy" -
filmowy progr. rozrywkowy 
(W) 

18.30 „Warszawa da się lubić" -
Program rozrywkowy (W) 

~~·~~ Dziennik. telewl.zyjny (W) 
· „Dom poprawc>.y" - !1lm 

f~d. francuskiej od lat 16 
2t.5o Nlectzlela sportowa (W). 

PONIEDZIALRK, 4 WRZESNIA 
PROGRAM l 

9.00 Audycja dla dZieci Piosenka 
tygodnia". 9.20 (L) K;;,cert or
kiestry Rozgłośni Lódz.Jdej 10 00 
„Jules Gu~sde", pog. 10.15 · Pop'u
larne tance symfoniczne. 10.50 
„Porady pralttyczne dla kobiet". 
11.20 Muzyl{a popularna. 1i.57 
S~gnał czasu 1 hejnal. 12.05 W:iia· 

18.00 Program dla dzieci: 1) Szy
mon Kobyliński uczy ryso
wać, 2) Film z cyklu „Kra
je dalekie I bliskie" 
„Dzie11 w Rangunie" prod. 
polskiej (W). 

18.40 Program p11bl. „Teatry mu
zyczne przed sezonem" (L. 
lok.). 

18.55 „Eureka" - magazyn pop.· 
naukowy (W). · 

19.30 Dziennik telewizyjny (W). 
20.00 .. stawik" - nowela :filmo

wa z. filmu „żywi bohatero
wie" prod. radzieckiej (W). 

20.20 Tele-Echo (W). 
20.M Muzyczny Teatr Telewl.Zjl 

„La ~erva pad rena" („Slużą
ca panią") opera komiczna 
Giovanni Battista Pergole
si'ego (W). 

21.55 Ostatnie w.Ladom-0:ici (W). 

'20-letnl wówczas Hemingway 
a~1gażuje .się na ochotnika do 
Ozerwonego Krzyża i ja.ko do
wódca ambulan.su wkrótce lą
<;luję na włoskiej ziemi. Nie
ba.wem nudzi mu .się oscylQ
wanie na marginesie wojny i 
ws;tępuje do sluż:by Hniowej. 
Gdy kończy się wojna, Ht>· 
mingway ma w ciele 247 O<!
lamków od poci.sików, srebr
ną rzepkę w ko·lanie, 50 do
larów gaży i d.wa wyróżnie-
nia za męstwo. · 

- „Pierw.s.ze - mówi z hu
mo[·em - dano mi dlatego, 
że bylem Amerykaninem, a 
drugie przez omylkę". 

Z wojny, z kontaktów z żoł· 
nierzaroi powstaje jedna z jego 
książek „Pożegnanie z bronit\t', 
która zyskuje wielkie uznanie. 
Hemingway nie tonie w samo
zadowoleniu I „teorii literatury", 
lecz decyduje się na p1acf) w 
dzlcnn.lkarstwie. ,Jest w Afryce, 
na 'Vschodzie, u stóp Kiliman
dżaro, nad brzegami jeziol'a Ma
gadi. z karabinem w ręlm tropi 
nosoroźce, zadomawia się wśród 
Afrykańczyków, uczy ich boksu, 
wraz z nimi tępi leopardy, które 
pusto~zą im wioski. Pozna.ie 
dżunglę, wie, że ranny nosoro
żec rzuca si<: ua swego prześla· 
dowce i że życie myśliwego za
leży w tej chwili od precyzji 
strzału. Znajduje to wyraz w 
książkach „Sniel'"i Kilimandżaro" 
i „Zielone wzgórza Afryki". W 
obu książkach, wykorzystując fi
kcję literacką, Hemingway za
myka własne przygody myśllw· 
sk!e. 

W ro.ku 1921 zatrzym'.lje się 
na dłużej w Pa.ryżu. Tym 
razem uz:broje.ny w me,«<)'n<) 
do pisania. Uczy się !:(w8ry 
,pa.ry.s1kiej od · szofeJ'.'ÓW ta.ksó·· 

wek, języka literadkiego- od 
malarzy i b()lksu od menaże
rów. Tutaj wlaśnie, w Pary
żu, od1krywa w .sobie powola · 
.nie pis.ar&k.le. Ale pasja po-
21nawania świata pch;i go 
wffirótce d>o Him1panii. Jesr. 
oczarowany tym namiętnym : 
gwa.J:towinym krajem, corridą i 

hi.s.z·pai'Jis,ki.m slot'Jcem. Gdy wy 
bucha iam woj.na domo•wa 
Hemi.ngway z bronią w rę.ku 
walczy w sze!l'egach bryga-dy 
re.oubliil{ań~kiej. 

W kł!ka lat później pisze no
wą książkę, być może najlepszą, 

pełną podziwit dla Judzi walczą· 
cych o wolność, lecz kąśliwą dla 
znienawidzonego dyktatora Fran· 
co - „Komu bije dzwon''. 

„PIWNICA PELNA"„. 
W roku 1944 Heming,way lą

duje .na ziemi fraincuskiej. 
Je.:11. ameiryikat1.s1kim kore.spo.n
dentem wojennym, lecz w 
rzeczywisoo·ści bie.rze c.zyll1!lly 
udZJial w walkach. Nie chcąc 
się wipnzęgać w tiryby regu
lairnej armij, niemal na.tych
miast p.o wylądowaniu w Nor
mandii wstę,puje do parLyzant
ki francuskiej, obejmuje do
wództwo nad niewielką grup
ką maquis i na swój spo.sób 
walczy 111 hitlerowskim Olku-

1Pa.ntem. Niebawem instaluje 
111.a wet własną ,,kwaterę głów
ną" w Rambouillet. Wre.-;zcie, 
na czele swej g1'UPY wkracza 
do Paryża. 

Na długo pozostanie w pamięci 
mieszkańców Saint-Germain-de· 
Pres brodaty olbrzym, lctóry bez 
trosko wysiada ze swego dżipa, 
żeby w kawiarni HFlora" nabrać 
do manierki koniaku. Ale w Pa
ryżu trwają jeszcze walki ulicz· 
ne„. Hemingway z automatem w 
rf)ku, wraz z l~ilkoma partyzan
tami zajmuje hotel „Ritz". U 
wejścia stawia na straży swego 
szofera Red'a, który stał się sla· 
wny nadając z „Ritza" do Ame· 
ryki teleg1·am donoszący o zwy
c!c:stwle: 

„Ojciec Hemingway wziął wiei 
ki hotel. Piwnica pełna". 

W „FINCA VIGIA" 

Pewnego pięknego dnia 
Hemingway'a zatrzymuje Mi
lita·ry Police, a dowództwo lJl 
a•rmii ame.rykańslkiej w Pary
żu waha się, czy .nie poota
wić go przed sądem wojen
nym (korespondent WO·Jenny 
nie może nois1ić broni, a już 
tym ba.rd-ziej brać udziału w 
d'zialaniach wojennych). O.sta
tecznie rzecz kof1czy .-;:ę nl 
brą:zowym medalu za odwa.gę. 

Po zalw11czeniu wojny He
mingway osiedla .s.ię na Ku
bie, na „Finca Vigia", małe! 
plantacji drzew owocn.wych, 
kilolrn kilometrów od Hawany. 
W tej białej, piętrowej willi. 
tuż nad brzegiem morrza. <>pę
dza pisarz o:krągly .roik ze swą 
żoną Mary, w otocwniu 52 k<i
tów, 15· psów 'i chmary g:olę
bi. Właśnie na Kubie pisze· 
Hemingway ostatnie .kany .no-

weli „Sta.ry człowiek mo
rze", za którą dostaje nagr~·
dę Nobla. Nie nakłada jednak 
ciemnego ga!'ni tu.rll' i b ;alegQ 
krawatu, nie je.ci.zie do Sztok
holmu po nagrodę, którv, ma 
dostać ·z rąk króla Szwecji. 
Woli zatelegrafować, że „jes1 
dum.ny i &ZClzęśJi.wy", co il.re· 
s1zitą było -prawdą. 

Do licznego grona swych przy
ja~.iół zaliczał Fidela Castro. Wla 
domo z jakim entuzjazmem He
mingway - uczestnik walk w Hi 
szpanu, popierał młodą rewolu
cję kubańską. 

W sercach rybaków z Kuby, 
podobnie jak w sercach hiszpań
skich republikanów i normandz
kich partyzantów wielki, biało
brody „O,fciec Hemingway" po
zostanie zawsze żywy. 

opr. W. S. 

Rozr'}wki 
u.m111Jlow a 

KRZYżOWKA 

Po.zlomo: 1. Glos że1'lski. 6. Ru
choma czflść podłogi, zapadają
ca się pod sceną. 8. Byk domo· 
wy, hodowany w Azji płd. i 
Afryce wsch. 10. Pałac papieski 
w Rzymie. IS. Biuro podróży. 
14. Slc.ała metamorficzna o skła
dzie mineralnym, zbliżonym do 
granitu. 15. Gra hazardowa w 
karty. 19. Przełożony klasztoru. 
20. Postać bi bldj na. 21. Umorze
nie, stopniowa &piata długu. 

Pionowo: J. Przeobrażenie. 2. 
Potrawa płynna. 3. Mogą być 
zasadowe, oboji:tne, mogą być 
kwaśne. 4. Układ ciała, posta
wa. 5. Najczęściej spotykana 
nerwica z objawami wyczerpa
nia umysłowego. 7. Bohater opo
wieści „Tysiąca i jednej nocy". 
9. Historyczna nazwa szeregu 
ukladów i bloków pa1\stw im
nerl.allstycznych. 11. Nóż leu· 
chenny. 12. Karność, dyscyplina, 
16. Olejek róiany. 17. Góry ame
rylrnńslti.e. 18. Zbiór pism urzę
dowych. 

m71J,m71 
P"'ł~ło1'ci4 

n.a.loJ.u .•. 

To będzie wspanialo; widowisko; jak mama spostrz:eie t 
lilady, 

- Weź zaraz nogę z wagi, ty 
Io buzie! 

- Proszę ml wybaczyć, ja 
cnclałem tylko sprawić pani 
przyjemność. 

..... Tato, nastaw wiadomości, 
zt.baczymy co powiedzą o szy
bie pana Kowalskiego ... 

- Proszę s!q zdecydować„. z 
kim pan chce rozmawiać - z 
głowi\ rodziny, czy z ojcem? 

- Obecnie zobaczą państwo 
Przecie. ścia,gnąlem skarpet· wazę, która przetrwała upadel< 

kil J"artaginy i zniszczenie Pompei. 



O Europa O~Azja·'o Afryka O Ameryka .. . 
„„„ ...... „„..;.„„„„ .................... „„„„„„„„ ... „„„ ... , ... „„ ........................... „„ ... . 

Ce ~e: na ma ie ś iata Nowy 
rok szkolny 

PRZEPROWADZILISMY WCZORA,"f~.lł.OZMOWĘ Z DYREKTOREM 
CENTRALI EKSPORTOWO-IMPORTffllPEJ PRZEM. WLOK. POPU· 
LARNIE ZWANEJ CETEBE - J0ZE'ł'.El"1 BRZOZOWSKIM I DYREK• 
TOREM BIURA BRANŻOWEGO BA\'n~LNY TEJŻE PLACÓWKI -

WITOLDEM KOWALEWSKlM TBMA({' - Al{TUALNA SYTUACJA 
W HANDLU TEKST1i:LIAMI. 

- Mówi się, że polskil' tka· Anglii, krajów skandynaw· 
niny p<>dbijają świat. PaJJo- skibh, ZSRR, Unii Poludniu-
wie najlepiej m<>gą ocenić, wc>-Afrykańskiej. EKSPORT 
czy to stwierdzenie je.st praw Wł'J:...NIANY obejmuje kra.ie 
dziwe? skamlyna.wskie. Bl"!.slki Wschód, 

- Sądząc po ilości państw, Sta1;iy Zjednoaone. Kube. Prc1 
do których docierają na„:ze buj•;.my wełnę sprzedaw<tć do 
wyroby, rzeczywiście „podbi- Ghany 1 Gwinei. 
jamy" świat. Bo proozę dla - \Z tego widzę, że nle-
przykladu P=.luchac: BAWE!. długo \ mapa eksportowa, poi-
~': dociera clo Południowej skich tekstyliów łH.:dr.ie nieo
Azji (lndonezfai. Syiam, c;ei: mal i>ll\entY<'~a z mapą Ś"'-ia· 
Jon, !<ambodż.a) na Bhsk1 ta. OLV' wart.!>ść eks1>1>rtu tek· 
Wschod (Lrak, Arabia Saudy]- st:vliów jest równi·a jmpmtu~ 
ska, Libia), d<> Afryki (w jąca? 
pierwszym rzędzie do krajów. - W stosiun.ku do począl
które niedawno uzysikaly me- ków naszego „handlowan:rn" 
podleglość ja.k Gwinea, Gha- na pe~mo tak Ogółem w tym 
na, Mali, a także do Ma!"<Jk.o roku wye1!'5iportujemy tkanm 
i Tunisu), d<> Afryki południo za 30() milionów złotych cle
wej, do Ameryk.i środkowej wizow:vch. Dla prnrównanta w 
i d<> Eur0<py (Fkn.landia, Szwe- stosunku do 1959 r. Jest to 
cja, Norwegia, Dania, Anglia, W7.rost przeszło 3-krotny. Ten 
Belgia. NRF, Holandia, Fran- rok jest bardw pomyślny 

c.ial. Z krajów 5<JCiC1liśitvcz.nych dla naszego ek.5.portu. We 
~ do ZSRR l Wietnamu. w.«zY&tki.c.h ie.e:o dzialC!ch notu• 

JEDWAB wędruje do TU111i- jemy poważny wzro51 (:ip. w 
su, Indonezji, Trinidadu, n3. lnie i jedwabiu o 30 proe. 
Jamajkę itp. LEN do Stanów bawełny sprzedamy blisko 120 
Zjednoczonych, na Kubę, do> milionów . metrów, w s1osun-

zoo 
w 

ku do 72 mln roetr6w w ro
ku ubiegłym). Szczególnie Il 
p61ra<:ze tego mku .1esrt dyna
r,riiczne. chociał koniunktura 
sw1atowa dla tel1;.~.1yl1ńw nje 
jest wcale na.jpomyślmejsza. 

- Dlac'l:ego? 
Dotychozaso-wi importe

rzy stają się ek.s.porernmi, 
budu1ą u s1eb1e przemysł te
kstylny, np. Egipt. 

- Z teg0< wniosek, źe mu
simy wałczyć jalrnścią i a.sor
tymentem? 

- Naturalnie. To jest na
czelne zadanH' dla nasz:vcb 
prod11ce-ntów. Jego real:zac ;a 
wymaga wszech.o.tronnej mo
derruzacji przemysłu wlólden
niczego, a szczególnoe wykoń
czalni. które są przyslo-wiową 
„piętą ach11Je.~o-wą". 

07.y zyskaMmy w tym 
roku ja.kieś no,we rynki zb~·
tu? 

Do nasze.i „rodziny ku-
P'll.iących" przybyły w br. Afga

nistan. Honduras. Gh8na. G•vi 
nea.. Mali. Nigeria. C<JiSl\a Ri
ca, Nikarftgua 1 Jamajka. 

- A jak praktycznie wygJą 

da na.wią7,ywa,nie kontaktów 
ban-dl(}wyc,h? 

Najczęściej - p0prze'.!. 
delegatów 1 1arg1 międzyna
rodowe. W każdym m1e,»<ici. 
6-8 naszvcb pracow<1'ków 
bawi. a wlaściwie pracu.1e za 
gram cą. Braliśmy już u izial 
w tym roku w około 20 td.r
gach międzynarodowych we 
wszy st kich częściach ś·nia1 a, 
a będz1em:o jeszcze „targo
wać" w Szwecj:, Tu,rc3i, Tu
nisie 1 Paryżu. 

- W l<ont.a.ktach producent 
- CeTeBe .ialtie wedłu!l" pa· 
nów są najwiek.;.,,e klopoty? 

N1eterm1110-wość d•>staw 
za kt6rą z kolei my „św;eci
rny oczyn1tl" przed zagrani i;z
nvm klientem i sr>rawa W'b'1f
nictwa. Od kilku lat s1;i;«1my 
się. aby nasi plastycy wys:pe
CJalizowah się w projektowa
niu W?.-Orów tkanin dla po
szczegolnycb krajów. Obecni~ 
.iest fa,k, że klient wyb;.era <ltl 
ny artyl{ul i , przysyła swój 
wz6r. A po co? Stać nas prze
CIE'Ż na wvkonanH' „rnboty" 
od początkl; do knńca. 

Rozmawiała.: I. O. 

u 
dziewcząt 

w 
B I E LI 

~ 
Równocześnie ze wszystkimi 

szkołami rozpoczął się nowy 
rok szkolny w łódzkich szko
lHch pielęgniarstwa. Ogółem 
przystąpiło do nauki blisko 200 
dziewcząt. Uroczystość rozpo
częcia roku szkolnego w szko
le przy ul. Narutowicza 96 zble
g!a się z rozdaniem dyplomów 
absolwentom 2-letnlego kursu. 
Wśród czterech wyróżnionych 
za najlepsze wyniki w nauce 
znalazty się: Jadwiga L"!lkasze
wicz i Mieczysława Malec (na 
zdjęciu) . 

Szkota ta wypuściła dotych-

D 
. „ 

ZIS rozpoczyna1ą 

czas już blisko 100 absolwentek. 
z których większość pracuie .w 
łódzkich placówkach zdrowia . 
Skończyło też jednoroczny kurs 
Ja higienistek szlrnlnych. Nowy 
rok nauki dla higienistek roz
-oczyna się 15 września. Ponie
waż jest jeszcze klika miejsc, 
dziewczęta po maturze mogą się 
jeszcze zgłaszać. 

Również szkoły przy ul. Na
rutowicza 96 i Sterllnga 1-3 dys 
ponują kilkoma wolnymi miej
scami do szltół pielęgniarstwa. 

Kandydatki z uzyska!1ą ma
turą powinny skorzystać z o
kazji i zgłosić się jak najszyb
ciej. Mogą zdobyć piękny zawód 
a o prncę nie będą się martwić. 
W nowych szpitalach, porad
niach i sanatoriach czeka na 
nie mnóstwo wolnych miejsc. 

(Kas.) 
Foto: L. Olejniczak 

KO MO Po!esre dziek~ie sqołeczeństwu 

yrodna matka 
z.ostała aresztowana 

b·ra.klo; - będzie dopiero ju
tro - odparia. żona. Aha, za
pl}mniała kupić - pomyśla
łem - i s.zuka. wylcrętńw. 
Zmilcza.lem jednak, bo co bę
dę robi! a.wa-iiturę o szczy,ptę 

~oli? 

Milczałem jeszcze boha.te1'
sko przez kilka dni, na.wet 
wtedy. gdy jadłem nie osolone 
pomidory i jajec.znicę. Ale 
pewnego dnia nie wytr>.yma
lem n.e1'WOWO prz11 '/.ie·SW'lt?j 
zupie . - Co jest dl} pio,·una; 
przeprowadzasz kura •ję ne1„ 
lwwą? Wszystko jest "'1.ieslo· 
n.e! 

- A ty myślisz. że ja poja
dę PO sól do Wieliczki.. że
byś mógł smacznie jeść? 
riposf.(Fwała zjooliwie żona. 

W rezultacie .~ól zaczęła mi 
się śnić po nocach. Do her
baty, zamiast lwstek eukm 
wrzuca.la mi mo.ia połowir'l. 

kostki soli, zupa była samym 
roztworem soli. •uż na sucho 
olwzyu:at się również krys.~
:alkami soli. W s.zystko mia la 
s ma.k sok woda sod-01.c.a, pi
wo, lemoniada, I.ody, nawet 
pap·ier-0·sy. 

S.zczególnie przykry byl jed
na.k osta.tni sen. Stanął prze
de mną durekto'1' Wojewódz
kiego Przedsiębbo-rstwa Hurt11 
Spożywczego i z ponurą mi-

ną spyta!: I 
- No co, masz dość? 

- Czczego? - wyjąkałem. 
- Soli, oczywiście .~oli -

rzelcl trium.f11jąco. 
- Ta.k, ta.le, mam doU, 11a.

tu.1:~.!.!.i_i.e, ja_k.że by iln-aczej, w;; 

Dziś w Teatrze 

Im. Jaracza 

„GRA~ ,,. , 

i RZECZYWISTOSC'' 
Teatr im. Jaracza - jako 

pierws<Zy '.t łódzki-Ob teatrów 
drama.tye'llOycb po przer-
wie urlopowej występuje 
dziś, w niedzielę, 'Z premier!\ 
interesu.iiwe.i ~h!~ 1:1talento
wanego jugoslow1ansk1ego pi
sarza Tit<> StrOIZTlli P't. „Gra. i 
rzec-zywistość". 

Sztuka ta ukaże się w rety* 
serii Wł(}dzimierz.a Kwaskow
skiego. 

P<> generalnej próbie, która. 
11,dbyla się onegdaj, reżyser 
Wfo.cl'Zimierz Kwa-skow.ski In
formuje nas: 

G rę i rzeczywistość" ret:v-
łl IJ serowalem już w Teatrze 

Wyspiańskiego w Katowi
cach. Sztuka spodobała się pu
bliczności śląskiej, wolno mi 
Więc zakładać, że znajdzie ona 
uznanie również i w Lodzi. 

I Autorem sztukl jest utalento
wany aktor Tito Strozzi, rektor 
Szkoły Dramatycznej w Zagrze
biu. Napisał on ją dla siebie t 
dla swojej ?.ony, również aktor
ki, jest to bowle111 sztuka dwu
osobowa. w· wykonaniu tej pary 
aktorskiej ,.Gra i rzeczywistość" 
cleszyla się wielkim powodze
niem w całej Jugosławii, tym 
więcej, że również i założenia 
jej są zgoła niebanalne. 

Akcja rozgrywa się w środo· 
wisku aktorskim. Na kanwie 
dość o<!ranej sprawy trójkąta 
małżeńskiego, Tito Strozzi roz
wija interesujące wątki psycho
logiczne. przy czym realne ży
cie i sztuka przeplatają się tutaj 
w sposób dość zaskakujący. 

Ob.sadę sztuiki sla.>noWią 
Maria Ko'Z.ierskii i Zbir;niew 
Lobodziński. Scenograf:ę o
pracowal Edmund Wiśniewski. 

Na zakończenie wart(J do-
dać, że na premierę bdzką, 
zapowiedzieli .swój przyjaz'.i 
prLRcLstawiciele ambasady ju
gosłowiańskiej. 

M. 

aia1'~Zy m.i na długie lata." -
mamrotał.em śpiesznie. 

- Nie, tu ni.e masz doU. 
tobie jeszrze ciągle jej brak; 
już fa cię znom - mówił .& 

groźnym blyskiem oczu. -
Pamiętasz żonę Lota? 

- Pa-pamiętam. 
Na więc, tak ja~ 

zamienio·no kiedy§ ją, tillk fJ. 
zami.enia,m teraz ciebie w slup 
sou. 
Obudziłem się z krzykie•m. 
- Sól, gdzie sól - wolałem 

do żo11:1 - w11rzuć ją z do·· 
mu, 1v,~zystko. wszystko, nie 
będę .ie-_i więce.i nigdy jadl!„ 
Połowica spojrzaia na mnie 

z politowaniem. mruknęl11 
,.idiota." i odwrócila się nil 
druc1i bok. 

R.a.•io it'dna.k popatrzyła M 
mnie t:UJr.żnie i nagle za,.,,.o
ponowala: 

- st .• cha}. a. może tu byj 
się wubral do psuchiatry? 

- Sądzisz? - sputalem. 
Nie zawadzi - odparta, 

wymijająco. 

A za.tern jutro ide do leka· 
na. Trudoo, co będzie, to be· 
dzi.?. Nie mogę przecież z po· 
wodu szc2ypty soli rozbijał 
ma/żeńsl~iP[JO szczęścia, tym 
hardzi.ei, że ~qsiadka odstąpi· 
la na.in wczoraj •v z,aufaniu 
ćwie1·ć kilograma soli„. 

JEZ. 

STANISLAWA 
CKA: Pms:im_y 
adr€.S>U. na który 
przestać !i.st. 

M.l\DRZY
o podanie 
rooglibyśmy 

„ 



Hon1uniha~ 
PLAC budowlany na Choj DOMEK tanio sprzedam. 
nach 1.200 m ogrodzony Wiadomość Kilil'lskiego 60 
sprzedam. Wiadomość frant lewy parter. Samochody-motocykle 

&''''''''''"''"''''''''''"'"''~~~·'-'E 
I TEGO JESZCZE NIE BYŁOll I Chojny, ul. Komorniki 24 

Prezydium Rady Narodowej · m. Łodzi. Wydział 
Ar_~hr~ek!~ry i Nadzoru Budowlanego - Oddział 
łn~yn1er~1 Miejskiej, ul. Piotrkowska 104 -
przypom1~a wszystkim inwestorom i wykonaw
com_ ro_bot wymagających naruszenia nawierz
chni ulic, placów i ziele11ców publicznych na 
obszarze m. Łodzi że w dniu 15 września 
1961 r. upłynie ter~in zgłoszenia robót zapla
nowanyc~ na rok 1962 (Zarządzenie Prez. RN 
m. Łodzi z dnia 8. I. 1960 r. - Dziennik U
rzędowy Rady Narodowej m. Łodzi nr 1-1960, 
poz; 8) · . V! zgłoszeniu na l eży oKreślić rodzaj 
robot, m1e1sce robót - ulica i odcinek od ... 
do „. oraz zamierzony termin robót od 

DZIALKI budowlanepo SPflZEDAZ „SKODĘ" 1102 cztero-
vvasiak. 14542 G I ~ • GlllllllllllllUIUllllTillllllllllllllllllllllTillll1111lllllTil11111~111111NllllllTil\\llllllllllTil111\llHIKIHlllll\lllllllllnilllll • 

I OŚRODEK INFORMACYJNY I 
I PRZEMYSŁU TERENOWEGO!!! i 

LOOO m sprzedam. Justy- drzwiową sprzedam lub 
nów 9. 14692 G zamienię na „Fiat 500'' 
UDZIAL i domek jedno- li'"'",.._.. „Wasserknecltta" Lódż, Tuszyńska 86-12 
rodzinny murowany w hydrofor, 2 okna sp_rze- SAMOCHOD marlci „War 
spółdzielni mieszkanio- dam. _Sokołowski, Wo1sl{a sza.v..ra" w bardzo dobry1n 
wej typu własnościowego Polskiego~_9_. __ 14458 _ G stanie. sprzedam. Wlado
- odstąpię. Wiadomość PIANINA fortepiany mość ul. żwirki 8 Zdzi
Pabianicka 31. tel. 475-60. stroi - naprawia - eks- sl&W Chmielewski. • • B Lódzkie Przedsiębiorstwo Instalacyjno-Remontowe • 

•. ...,viaJ·e d · d „ · •. ł""" o W1a omosc1, ze 

i z DNIEM 4 WRZESNIA 1961 R. I 
DOMEK z ogródkiem pertyza. Gulgowski Za- _________ 14684 G 

_ sprzedam. Mieszkania cilodnia lOl, tel. 265-~a. „SKODA 1101'' po remon-
wolne. Blach ars-ka 11 a Uwaga! Instytucje cie d<> sprzedania. Sien-
(od_ Zgierskiej). 14457 G przelewem. 14761 G kiewicza 105, Wypych. 
2,s HA ziemi w -tym po- MASZYNĘ do szycia „Sin 14705 G 
łowa lasku na granicy ger" gabinetową sprze- „F'IAT 1100" lcabrtolet = ZOSTAJE URUCHOMIONY pirzy ul, PRÓCHNIK..Ą: 8 I 

I OŚRODEK INFORMACYJNY I 
Lodzi sprzedam. Wlas- dam. A. Struga 4- 28 · sprzedam lub zarnienie 
ność przedwojenna. Ma- KOLNIERZE z lisów sprze na furgonetkę „Skoda'; 
ria Rutkowska, Sokołów, daje hodowca Zachodnia Limanowskiego 118 sklep. 

Ol !~ Ili 
Dojazd tramwajem do 23b m. 35 (bloki, front, 14634 G 

do - 4231-K 

'
, OGŁOSZENIA DROBNE Reymontawa. 1~764 G II kl., I ·p .) poniedzl_alki, ,~WARTBURG" sprzedam 
_ --· PLACE przy ul. Ekono- soboty. 14562 G Oglądać Kilińskiego 114 116i._ ___________________ ...., micznej w Rudzie sprze- PIANINO w dobrym sta- m. 1 od 17. 14605 G 

'l.'RZY, dv1a lub ;eden ha dam. Tuwima 8-3, tel. nie. magnetof-0n, pralkę „SYRENĘ" prawie nową 
ziemi sprzedam tanio. 36G-34. 14806 G elektryczną, telewizor sprzedam - zamienię na 
Lódź - Radogoszcz, Liścia- PLACE, domki, wille, go- ;,Belwe<:Ier-I'', "rower fi r - „Vl.arszawę·' po małym 
sta 51, Mśclchocka. spodarstwa najlepiej ku- my „Diamand - sprze- p1·zebiegu z dopłatą. Ki-

I Przemysłu Terenowego m. Łodzi I 
i w ZAKRESIE USŁUG DLA LUDHOSCI. I NIERUCHOMOŚCI 14639 G pic: i sprzedać można w d~m. Wiadomość Fabia- liriskiego 18-1. 14610 G 

ZAKOPANE centrum Sp-ni „czystość" Główna mcka 31• telefon 
475

- 60· ,;wA.IiszA:wĘ" w dobrym 
WILL~ 5-pokojową na - willę wolną od kwate- 11. tel. 220-47, gdyż my 

148291
14660 

G stan.ie sprzedam. 1,ódź, 
Wykonczeniu z ogrodem runku sprzedam. Wiado- udzielamy informacji czy MUNDURJU szkolne i u- ul. Próchnika 43, tel. 
W dzielnicy Rokicie tanio m0ść Zakopane, Krupów- nieruchomość, jaką chcesz branka chłopięce kupisz 363-07. 14570 G 
sprzedam Tel 483-•G ki 75 Bronislawa Kutach. kupić, nie jest zagrożo- Piotrkowska 84 (sklep w s \MOCHOD S 
godz. 16__:21 ' 14782 G 14654 G na. 4226 K p•.;dwórzu). 14629 G ~;an bard d b" yrena" 

I TELEFON 339-27 = 
I Ośrodek czynny będzie codziennie, w godzinach od 8 do I 
li !7, ~prócz niedziel i świąt. 2346-T • 

~-----------'"---'-'"'"--'"---'"-'" ____________ dam. Łódź, Targowa 44. 
· · 1 zo o ry sprze-

i 
„WILLYS" stan dobr • • 

WAZNE TELEFONY ~UT 'd 11 'T~'Ef lf I nej 8, Srebr~yńska 67, sprzedam lub zamieni~ ~~.-.--------------------.-.--------........ ~ J ~ Il Lagiewmcka 120. na motocykl. Naruszewl-
Ogfoszenia wymia- 'I • cza 58 ChoJny. 147 

rowe telefoniczne 311-50 • fll • U • 4. IX. 1-- - - -- 24
. G 

Pogot. Ratunkowe 09 . „OPEL Kadet" sprzedam 

;KURSY SAMOCHODOWE 
PRZYSPIESZONE zawo
dowe k.at. I, U, III ama
torskie, rowerowe i me
chaników samochodo
-w-ych. Zapisy Towarzy
stwo Krzewienia Wiedzy 

Pogot. Millcyjne 07 Piotrkowska 165, Nar<;.- u;. Przewodnia 29 Ruda, 
Straz Pożarna 08 „Złamana strzała" prod. mrze miasto" dozw. od towicza 6,. Rzgowska 141, I przystanek Lotnisko. 
lioin. Miejska MO 292_22 USA, dozw. od lat 12. lat 14, g. 10, 12.30, 15, Więckowskiego 21, Kar~- 14455 G 
l!;oin. Ruchu Dro• g . 11, „Babette idzie na 17.30, 20; 4.9. Program lewska 48, Przybyszew- f SAMOCHOD S -A-

flowego 516_62 wojnę" prod. :franc., i godziny jak wyżej skiego 41, Limanowskie- cle" (68 _000 kdi'i 
1~~~ed;~n 

Pryw. Pogot. Dziec. 300-00 dozw. od lat 12, (pan~- go 37• Sporna 
83

· !Informacje tel. 256-21. 

Praktycznej Tuwima 15 
godz. 8-20, tel. 258-60. 

Pryw. Pogot. Lek. 333-33 rama) g. 15.45, 18, .20-10 ; KINA Il KATEGORil "As Al. Kościuszki ł8 14826 G 

555 55 4,9. - „Babette Idzie na 1 i 1 ~·ury nocne -- · - ·-
Hozpoczęcie kat. I. II i 
Ul 15. IX. 61 r„ amator
skie w każdą sobotę. 
__________ 4224 K llfOl 

359
:
15 

wojnę" g. 15.45, 18, 20.15 ADRIA (Piotrkowska 150) pe n sta e __ z MERCEDES „170''.., przero-
Centrai p d i · k 01 PRZEDWIOSNIE (Zerom- Program aktualności - IJlcny na_ „Combi sprze-

a o m eJS a skiego 74) „Wyznanie" „Rozmowa z panem K", Dyz· ury szp1·1a11· dam. P10trkow, Slowac-

..,.EA TR 
1LI prod. wł. dozw. od lat „Pozdrowienia z Mona- ~_iego 53 m. 3, t~l. 21-93, 
W 16, g. 14, 16, 18, 20; co", ,.szeroki ekran'', POLOZNICTWO 31-06. 14706/14708 G 

ZAPISY dorosłych i mło
dzieży na początkowe. za 
awansowane i konvversa
cyine kursy angielskiego, 
nlemieckiego, francuskie
go. rosyjskiego i wloskiP. 
go przyjmują Ośrodki 
TWP Piotrkowska 63, tel. 

'l'FA 4.9. jak wyżej, g. 16, „Smierć statku" g. 15, d ł' J 
, 'l'R NOWY (Więckow 18, 20 · 16, 17, 4.9. Program ja.k Szpital im. r •· or· 
Sltl~l(lo 15) . „Sprawiedl!- STYLOWY (Kilińskiego wyżej, g. 16, 17 dana, ul. Przyrodnicza 7~'9 
~osc . w Kioto" g. 19.15 123), „Przed nami za- DWOR,COWE (Dw. Kall- t.eJ. 509-13 - prz_yJmUJe 

lVI .9. l'heczynny. kręt" prod. radz. dozw. k') Z t - rodzące i chore gmek·;ilo . 
ALA SALA - „Dwoje od lat 12 g. 10 16 18. ;e:.,,;• gryz:r~ /~d:~r~, gicznie z Dzielnicy Ba;tu- • 
~a h!-l~Hawce" g. 20; 20, ł.9. __: „Prz~d ~ami Wes~łe 'iowi~k~:,. ag' ty wraz z ~orad~lą K, 
_ _.s. nieczynna. zakręt" g. lG, 18, 20 'o 1 · przy ul. Sędz1owsk1ei 16, 

:rEA'I'R im. JARACZA WLOKNIARZ (Próchnika ~7 • 1 ~· :;· ~~· ;~· 15
• 

16
• oraz z Dzielnicy Pal.esie 

(~ar_acza 27)" „Krakowla- 16) „Krzyżacy" (pano·ra 4.9. Prog;·am· i godziny z poradni_ K przy ul. Sre• 
fY l górale" g. 15, „Gra ma) prod. poi. dożw. jak wyżei brzyńskieJ 75 1 Chboptc-

rzeczywistość" g . 19; od lat 12 g. 9. 12.30. 16. lt1ego 49. 
. ł.9._ „Kocha, lubi, sza- 19 "O· 4 g. _ Program i GDYNIA-STUDYJNE (Tu- szpita.1 Im. dr n. Wolf, 

nUJe" g 19 
·• '. · . . , . wima 2) „Krzyż Walecz ul. Lagiewnicka 34-36, tel. 

ll'EA'I'R J.is (Traugutta n t:f~'i;1 ;_yA Ja~ ~;::~ 26) l!ych" dozw. od lat 1.~ 530-02 - przyjmu_je ro-
„Osobhwe zdarzenie" k~ ( g k" d aod . „Był sobie raz„. dzące 1 chore gmekolo-
g. 19.15 4•9• jak wyżej i'~z anJ' zame d 

1 
~r~8 · (poi.) g. 10. 12. 14, 16. 18 gicznie z Dzielnicy Wl-

OPERETKA (Piotrkowska gia~~-
12

o
3
z
0
w.

15
o 

17 
~o 2Ó 20; 4.9. Program i go- dzew i Sródmieścle oraz 

243) „Król włóczęgów'' 4:9 • ..:. P~ogradi. 1 'godzi- dziny jak wyżej z Dzielnicy Polesie z po 
g, 19.15; 4.9. nieczynna ny jak wyże · LJCA (K . k 3 5) radm K, Długosza róg 

OPERA - 3.9. nieczynna. . . J HA rawiec a - „ Kasprzaka. 
4.D. „Faust" (W T •. No- JUNA II KATEGORII Poranek g. 12, „Ska!b.- Klinika AM Im. curie-

. wym) g. 19 . . dozw. o~ lat 7 g. 1".4~; Skłodowsl<iej, ul. M. • cu-
ARLEKIN (Wolczanska 5) ADRl (Pl J8, 20.15, 4.9. „Załoga rie Skłodowskiej 15 -

3.9. „Ja~ .się Hania ma- „Pie~wsze otr:~r.:ska /;~> dozw. od lat 7, g. 16, pr;yjmuje rodzą.ce 1 c~o 
la z . mmei_n doglU;l~la/' pol, dbiW. ··eycl iav,iw li'i 18 20 . . re ginekologi!!zme z Dz~el 

.il· 11, ł.9. J,al!: .~y,ZeJ 13 , 20 „ 4.9;· '-"' 1?ro~rattl l\iL()DA :d'.W-AaDL\· (Z1e· nlc~ G<i.J,:na oraz z Dziel 
~~Z 17-30 ·, - i 'god~lny jak wyżej lona 2-4) „Załoga" dozw. nicy Polesie z poradni K 

. OSTALE TEATRY - DKM (Nawrot 27) Dwa od lat 7 g. 10, 12, 14, 16, ul. Wólczańska 18 i M. 
nieczynne__ pietra szczęScia" 'Prod. „Cafe pod M~ogą;" - frornalskiej 27. 

rum. ctozw. od lat 16 dozw. od lat 12, g. 18, :1. IX. •• uz E ... godz. 15.45, 18, 20.15 • 2_0, 4.9. „Pierwszy start•; . Chirurgia: Szpital _ i_m . I„ r11 4.9. nieczynłl.y aozw. od lat 7 g. 9.301 rJr Jonschera, uL Millo-
ODRA (Przędzalniana 68) 11.~5. 14, 16.15, „Cafe nowa 14. 

l\tuzEUM RUCHOW RE- „Dzieje bezdomnej pl- Pod Minogą" g. 18.30, Laryngologia: Szp. Im . 
WOLUCYJNYCH (Gdań- łeczkl" prod . po!., dozw. 20.30 N. Barlickiego. ul. Kop-
Ska 13) nieczynne od lat 7 g. 13, „Deszczo POKOJ (Kazimierza nr 6) cińskiego 22. 

llt.uzEuM HISTORII WLO wa piosenka" prod. Poranelc g. 11, „zaka- Okulistyka: Szpital _Im. 
IUENNICTWA (Piotr- USA, dozw. od lat ·16. zane piosenki" dozw. dr Jonschera, ul. M11lo-
ltowska 282). Wystawa g. 15 , 17, 19, 4.9. ja-k wy cd lat 7, g. 15.45, 18, now?- 14. 
Pn. „Z dziejów wlókien żej _ g 17 19 20.15, ł.9. „Za.kazane pio Clnrurgla I laryngologia 
~~ctwa łódzkiego". Czy OKA (Tu~lm~ 34) „Osa· senki" g. 15.45, 18, 20 .15 dziecięca:. Szpital im. Ko-
W g, 11-19. W lokalu czony" prod. ang, dozw. nCJpnick1eJ, Sporna 36-50. 
i~ckowsk1ego 36 „Tka od lat 18 g 16 18 20 POPULARNE (Ogrodowa 4. IX. 

~iny ~~·ukowane . 1 ma- 4•9 nieczyn_n·e ' ' 18) „Ostatni etap" - Chirurgia: Szpital Im. 

1~~~~.e 4 
9 
Czy:ina od g. PIONIER !Franciszkańska dozw .. od lat_ 18 g. 16, ctr Sterlinga, ul. Sterlin-

l\UJZEUM . SZ~ieczynne. Sl) „Stefek Burczymu- 18, 20, ł.9. meczynne ga 1-3. . 
kowskiego 

36
)UKt (Wlę~ cha" g. 11, „Wesola or- REKORD (Rzgowska nr 2) Lar~ngologia: Szp. l'.'1 . 

10-16; 4
.
9

, . czynne g. kiestra" prod. ang .. Poranek g. 11, „Godzi- dr Pirogowa, ul. Wol-
~HJZEUM nieczynne. dozw. od lat 10 g. 16. ny nadziei" dozw. od czańska 195. 

GICZNE ł ARCHEOLO- 18. 20; 4.9. - „Opowieść lat 16, g. 15.45, 18, 20.15, Okulistyka: Szpital 1:n. 
FICZNE (P ETNOGRA- północna" prod. radz., 4.9. „Godziny nadziei" dr Jonschera, ul. Milio-
ści 14) cz lac Wolno- dozw. od lat 16 g. 16. g. 15.45, 18, 20.15 nc•wa 14. 
4•9• nie Y,nne g. 9-16. 18. 20 Chirurgia ł laryngolo-

*cz~ nne. 1 MAJA _ nieczynne TATRY (Slenk!ewic~a ~O) ęia dziecięca: Szpital im. 
rz:oo ~ * Program dla na1młod- Korczaka ul Armii Czer-

ł -;- czynne g. 9-19 RO~A (Rzgowska nr 84) szych': „Maszyna", „o wonej 15'. • 
.9. Jak Wyżej „Piotruś Pan" - pro}! . Janku co psom szyi bu ADRESY GODZINY 

ł>AL * ~ * USA dozw. od lat '. g. ty'', „Przygody budzi- PRZYJĘC wieczornej i 
MIARNIA _ czynna IO, 12, 14, „Dziewiąty ka", „Dwie Dorotki" g. świątecznej pomocy le-

g. 10-18; 4.9. nieczynna. krąg" prod. jug. dozw. 10, 11, 12, lS, 14, 15. 16, karskiej i pielęgniarskiej: 
* :t. * od lat 12 g. i6, 18, 20 17, „Piątka z ulicy Bar- Wieczorna t świąteczna 

kLtJB KAWIARNIA ZMS 4.9. ;---- Prog:am i godzi- skiej" dozw. od lat 12 pomoc pielęgniarska u-
(Staromiejska), Dansing ny Jale wyzei g. 18, 20.15; 4.9. Pro- clzlela pomocy w ambu-

NIN/I 
SOJUSZ (Nowe Złotno. - gram dla najmłodszych latorium 1 w domu cho

ul. Platowcowa nr 61 g. 16, 17, „Koniec woj- rego w dni powszednie w 
„Chytry lis" ~odz. 11, ny" dozw. od lat 18 godz. 18-24. w dni 
„Czas przeszły prod. g. 18, 20 ś•.viąteczne w godz. 7-24. 
pol. dozw. od lat 16 g. Sródmieścle - ul. Piotr 

l'UNA PREMIEROWE 14,45, 17, 19.1,~; ł.9. „Pro KINA III KATEGORII kowska 102, tel. 271-80. 
Wt szi; za mną prod. fr ., Bałuty - ul. Snycer-

Sl,Ą (Tuwima nr I) d
7
ozw. od lat 16 g. 17, 19 MEWA (Rzgowska nr 94) ska 1-3. tel. 538-79, ul. z. 

~~zi:l w nocy umrze S\\ IT !Bałucki Rynek 51 „Kocmołuszek" (bajki) Pacanowskiej 3 tel 541-96 
cl asto" prod. po!. - „Cudowna podróż" g. 11 g. 11, „Popiół i di.a- Widzew _ ui. Śzp!tal-
13ozw: od lat 14 g. 10.30, •:żołnierze" prod. USA ment" dozw. od lat 16 na 4. tel. 353·23. 

4 9 lo.30, 18, 20 .30. aozw. od lat 12 i!- 15.45 g . 16, 18, 20; 4.9. jak Polesie - Al 1 Maja 24 
ny' - Progrnm i godzi- ;.~~}0.15; 4.9. - „żołn~e- wyżej tel. 382-98. • 

WOL lak wyzej g. 15·45 • 18• 20·10 POI.ESIE (Fornalskiej 37) Górna - ul. Plotrkow· 
Sk!~osc (Przybysze":: KINA III KATEGORII „Król Maciuś I" dozw. ska 269, tel. 406-55. ul. 
(Pango 16) „syn wieku od lat 7, g. 15, 17, rn, Lecznicza 6. tel. 427-70. 
doz,~ran1a) prod. radz. LĄCZNOSC (Józefów 431 4.9. „Pr~ygoda na Ma- Wieczorna 1 świąteczna 

12.
30 

• od lat 12 g. 10, „15.10 do Yumy" pr rlensztac1e" prod. po!. pomoc lekarska w dni 
t.9• :_15, ~7.~0, 20 „ USA, dozw. od lat 16· dozw. od lat 14, g. 17, pcwszednte udziela pomo 
:Nan „P1ęc łusek P~· g. 15, 17, Rekiny flnan~ 19. cy w ambulatorium I w 
g. io do;w. od lat 16, s.jery" pr. fr. do:aw. od * ~ * d'1mu chorego w godzi-
Wieku;• l •. 30, :5, „SY-? lat 18, g. 19; 4.9. nie- PRZEDSPRZEDAŻ bile- nach 18-22, w dni świą· 
radz. do~~~notama) P'-. czynne tów na 2 dni naprzód tP~zne w godz. 14-18. 
g. 17.ao, 20. od lat 12. S'I'UDIO (Lumumby 7-9) do kin:· „Bałtyk", „Po- "ródmieście - ul. Piotr 

Sl.'YLO\Vy. Poranek godzina 12, lonia'', „Wlsla", „Włók- !<owska 102, tel. 271-80 
sklego ~ETNIE (Kll!ń- „Młodzi małżonkowie" nlarz", „Wolność" Od· (dla dorosłych I dzieci). 
ctwo zob 123~ „~~lacbe· prod. wl.-franc. dozw. bywa się w specjalnej Bałuty - ul. z. Paca
ang. do:wtązuje prod. od lat 18, g. 15, 17.15, kasie kina „Bałtyk" ncrwskiej nr 3, tel. 541-93 
1. 20.30 ::!:· od lat 18, 19.30; 4.9. - „Złamana (ul. Narutowicza 20) w (dla dorosłych 1 dzieci). 
tylko w kino czynne strzala" prod. USA, dni powszednie w go- Widzew - ul. Szpl\al-
ł.9. - Pr dnJ pogodne; . clozw. od lat 12 g. 17.15, dzinach 12-11 na 6. tel. 271·53 (dla do-
ny jak og:,am i godzi- 19.30 * ,.,._ rosłych i dzieci). Pomoc 

l.E:TNJ Wyzej .,.. * wieczorna godz. 18-21, 
nie E <Teresy nr 58) Kina fes11·walowe Uwaga! Repertuar spo- niedzielna godz. 14-18. 

l'AT~ZYnne. rządzono na podstawie Polesie - Al. 1 Maja 24 
WiczY-LETNIE (Sienk\e- Festiwal Filmów Polskich komun\katll Miejskiego tel. 382-93 (dla dorosłych 
prod a 40> „Taka miłość" Zarządu Kln I dzieci). 
act lat czeskiej. dozw. BALTYK (Narutowicza 20) Górna - ul. Lecznicza 6 
no czy~6. g. 20.30 - kl- „Wrzesień 1939" dozw. AIPTEHI tE'l. 427-70 (dla dorosłych 
pogodne ne tYlko w cln1 od lat 14 g. 10, 11.30, 13. l'W I dzieci). 
gram 1 god 4j9• - Pro- 14.30, 16. 17.30. 10, 20.30. Poradnia przy ul. Piotr 
i:eJ z ny jak wy- 4.9. „Wrzeslt!ii · 1939" 3· IX. lwwsklej 289 udziela po-
KINA 1 K.A. ·ctozw. od lat 14, g. 10, Limanowskiego I. Piotr mocy dorosłym mlcszltań 

'I'l!:GoRu 12, 14. 16, 18, 20 kowska 25. Piotrkowska r:>m bylej dzielnicy Rucla 
~1UZA (Pabianicka POLONIA (P\otrltcwska 807, Gdańska 90, Narulo- w dni pciwszednie w go-

173) 67) „Dziś w nocy u- wicza 42, Armii Czerwo- dzinach 18-22. 

I· LOKALE 
)VllESZKANIE nie podle- 315-00 godz. 8-15 ornz 
gające kwaterunlcowi ku- 17-10 Andrzeja Struga 24 
pę. Cena obojętna. Tele- gudziny 17-19. 4113 K 
fcnować 462-00. __ 1464~ NOWOCZESNY króJU
MIESZKANIE wydzielone brań ctamskich, dziecię
spod kwaterunku ku.pię. cych opanujesz szybko 
Inne propozycje 1 Maja pod gwarancją. opatent·')-
30-1. tel. 276-32. 14531 G wonym wynalazkiem. In-
2 POKo.iE:, kt1chnia, wy- fJrmacje Nawrot 32. 
gody - zamienię na po- 13377 G 
lcóJ, kuchnia, łazienka, PROFESOR udziela lelwfi 
centralne. Tel. 327-08. gr-y na akordeonie i for
MlESZKANIE - pokój--z tepianle po cenie przy
Jrnchnią w domu wylą- stc;pnej, Piotrkowska 111 
czonym spod kwaterun- -3a front I p. 14731 G 
leu kupię, • godz. 16-21. 

~~~?E:;~z~~~~ni~1~v~~ ,l LEKARSKIE J 
durni w śvódmleściu - ""---------• 
Z<tmienię na• dwa lub ttzy p1· KUDRl".WlCZ specja
pokoje z kuchnią z wszy- llsta chorob wenerycz
;;f kimi wygodami w sródjn~ch, skornych 8-10, H
n1ieściu. Oferty pisemne 16J ulica 22 Lipc.a 4. 

, ,.14604" :8iuro Ogłoszeń. Dr REICH.ER - wenery
P1otrkowsi<.a 96. 14604 G czne, skorne. zastępca 

d'lktor Ziomkowski 16-19 I PRAGA ' Piotrkowska 14. 14711 G 

te potrze%~~ow~ef~~e~~;; I ZGUBY I 
konieczne, Ląkowa li 14. VIII. w · okolicy Kor>-
front II p., tel. 210-04. cii'tskiego i Nowo-Połud

GOSPOSIA do lekarza po 
trzebna Piotrkowska 87 

. m. 10 prawa oficyna. 
KELNERKĘ wykwalifiko
waną lub kelnera zatrud
nię natychml;ast Lódź, ul. 
Kopernika 75 m. 3. 

niowej zginęła suczka ma 
la, czarna z ogonem, 
pysk i łapki brązowe . 
Wynagrodzę. Dzwonić 
569-17 od 16. 14566 G 
l. IX. zaginął czarny pe
lciliczyk. Informatora-zna
lazcę proszę o wiado

POMOC domowa pctrzeb- mość za wynagrodzeniem 
na. Tel. 452-51 Chojny. M. Buczka aa Tymow-
Tetmaj era 38. 14651 G ski. 14792 G 
PROFESOROSTWO (starsi „ _________ _ 
ludzie) poszukują do- I no· z· NE l 
św1adczonei gosposi z do 
brym gotowaniem - mo-
że być rencistka. Warun- , _________ _: 

ki bardzo dobre. Ul. 
Gdańska 116-17 :front, I 
piętro. zastać można 

POGOTOWIE telewizyjne 
n:iprawia w dom•1 klien
ta, tel. 569-24 godz. 11-19. 

godz. 16-18. 14828 G 
KUCHARKA kuchmi-
strzyni ze znajomością 
kuchni gastronomicznej 
potrzebna zaraz. „Jadło
dajnia" zachodnia 65. 

I NAUKA 

14778 G 

WYPOŻYCZALNIA .,Plerw 
KSIĘGOWOSCI oraz kro- S7.a" poleca suknie ślub
ju i szycia kursy TKWP. ne, Wieczorowe, kapki. 
Zc.pisy codziennie Piotr- pelerynici. Obrońców StCi-
kowska 115 godz. 8-15 
dodatkowo środy, pląll<l lingradu 32, róg Gdań
lij-18. 4060 K sklej. 146-15 G 
~CASZYNoPISANIA, ste- POGOTOWIE telewizyjne 
nografii najlepiej, naj- S;>-ni „Precyzja" Wschod 

nia 23, tel. 322-11 - czyn
szybciej nauczysz się in- ne w godz. 10-20. 4178 K 
~i?s'.dualn!e Plotr~4~~sk~ Z DNIEM -1-wrześnla - 1961 

ZAPISY na kurs sekreta- r. Zakład Ortopedyczny 
.rózefa Edwarda Różyc

rek, obejmujący maszyno kiego w Lodzi, ul. Więc
pisanie, korespondencj~. k«wskiego 12, wznowił 
stenografię, zasady flnan swoją działalność. zakład 
sowania i in. przyjmuje wykonuje: gorsety na 
Stowarzyszenie Stenogra- skoliozys 1 spondylitis, 
fow i Maszynistek Lódi, dcrzalis, lumbalis, serwi-

fi:..~6. zwi.~ięst~~o~'cze~~~ !~?;!si ga,f;,i~~;Y I;~~ ~~fa5J'; 
świadectwa oraz dyplomy ortopedyczne na alugs
kwalifikacyjne. 3732 K valgus i na płaskie sto
ANGIELSKIEGO, f.rancu- py z masy elastycznej o 
skiego uczy dyplomowa- t:!iężarze kilkunastu gra
na nauczycielka. tel. mów - własnej konstrul<-
338-90. 14560 G cji. 14607 /14737 G 

Ili PRACOWNICY POSZUKIWANI Ili 
3 POMOCNIKOW elektryków 
na mrla'c zn!rudni z<lrn7. Zw. 
Zakład Remontowo-Montażowy 
żyńska 13-15, tel. 408~77. · 

oraz lakiernika 
Spółdz. Mlecz„ 
w Lodzi, lom-

2373-T 

MAGAZYN I ERA do magazynu surowców i ar
tykułów technicznych o wysokich kwalifikacjach 
i praktyce zawodowej w branży włókienniczej, 
poszukuje przedsiębiorstwo położone na tere
nie m. Łodzi. Oferty należy kierować do Biu· 
ra Ogłoszeń, Piotrkowska 96 pod nr „2372". 

2372-T 

MALARZY, pomocników malarskich, szklarzy, 
blacharzy, zdunów oraz operatora na dźwig 
typu „Październik" zatrudni Łódzkie Przedsię
biorstwo Budowlane. Zgłoszenia przyjmuje 
dział zatrudnienia, Lódź, ul. Rzgowska 102, 
pokój 14. 2364-T 

OPERATOROW z upraw
0

nieniami na dźwigi ty
pu ;,Październik" zatrudnią natychmiast Za-
kłady Przemysłu Elementów Budowlanych 
Łódź, Wieniawskiego 5. 2370-T 

TECHNIKOW-MECHANIKOW, spawaczy elek
trycznych, blacharza, montera i elektryka sa
mochodoweg-o zatrudni natychf'liast Fabryka 
11'1.aszyn i Urządzeń Przem. Spożywczego w Ło
dzi. ul. Pojezierska 97 (Żabieniec). Dojazd do 
pracy autobusem zakładu. 2352-T 

• 
ZAPISY 

WYDZIAŁ ZDROWIA I OPIEKI SPOŁECZNEJ 
ogłasza zapisy do 1-rocznei Szkoły Higienistek 
Szkolnych dla kandydatek ze śu.riarlectwern 
dojrzal0-ści. Zapisy przyjmuje sekretariat szkoły 
przy ul. Narutowicza 96, I p. ?N go.dz. 9-14, 
teł. 263-30. 4235-K 

Dyrekcja T Korespondencyjnego Liceum Ogól
nokształcącego w Łodzi, ul. Piramowicza 6, 
przyjmuje jeszcze zapisy kandydatów z terenu 
m. Łodzi na rok szkolny 1961-62 do klasy VII, 
VJII, IX, X i Xf do dnia 7 września 1961 r. 

Program nauczania i prawa Liceum· Kores
pondencyjnego są takie same jak innych liceów 
ogó lnokszla łcących. 

Nauka odbywa się 2 razy w tygodniu od 
godz. 17 do 21. 

Zapisy przyjmuje i informacji udziela sekre
tariat liceum codziennie od godz. 17 do 20. Te
lefon 219-94. 4172-K 

Przedszkole Muzyczne Łódzkiego Towarzystwa 
Muzycznego w Łodzi przyjmuje zapisy dzieci 
w wieku 5 i 6 lat na rok szkolny 1961-62. 
Przedszkole posiada punkty nauczania przy ul. 
J~racza 19, Bednarskiej 42 i Pl. Zwycięstwa I. 
Szczegółowych informacji udziela oraz zapisy 
przyjmuje sekretariat przedszkola muzycznego 
w Łodzi, ul. Jaracza 19 w godzinach od 10 do 
16, telefon 241-63. 14788-G 

Ilf PRZET AR.Gł Ili 
Prez. RN m. Lodzi-Wydział Gospodarki Ko
munalne.i, Lódź, ul. Piotrkowska. 104 ogłas.za 
przetarg nieograniczony na wykonanie robót 
budowlano-instalacyjnych z materiałów zle
ceniobiorcy przy budowie fontanny w Patiku 
Sta.romiejs.kim. Bliższych informacji udzieli 
Oddział Ur7ądze1i Komunalnych pokój 432 
tel. 363-36, gdzie można również oglądać do
kumentację techniczną w godz. od 8 do 10 
Oferty w kopertach z napisem „Oferta n.a 
budowę fontanny" należy składać w pokoju 
343 do dnia 13. IX. 1961 r. Otwarcie ofert na
stąpi w dn.i>u 14. IX. br. o godz. 11 w pokoju 
342. W przetargu mogą brać udział przedsię
biorsbwa ipańs':wlowe. spółdzielcze i prywatnf' 
Zastrzega się prawo wyboru oferenta jalr 
również un.iewa.żnienia przeta,rgu bez poda -
ni.a przyczyn. 4194-K 

Miejskie Przedsiębiorstwo Remontowe w Lodzi, 
ul. Pabianicka 32 ogłasza na dzień 7. IX. 1961 
ro~u godz. IO przetarg nieograniczony na sprzc
daz samochodu osobowego marki Ford typ 
G. P. W. (Willys). Cena wywoławcza 24.000 zł. 
Pr7:ysl7J'.'.ujący do pr.zetargu powinni złożyć co 
na1mn1e1 na 1 dz1en przed odbyciem się prze
lnrgu wndi~m w wysokości IO procent cenv 
wyw0łn11Tzr1 . W przetargu moi?"ą wzi;i~ udział 
rrzec.rsiebiors twa państwowe, spóldzielc~ i oso
by f1zycznr hi;>dl}ce pr::icowniknmi z:ikłnrłów 
11sp0łecznionych. Samochód . można oo-larlnć M

dziennil' od g-odz. 7 do 14, w Miejski;1 · Prze rJ
~iębiorslwie Remontowym. 2374-T 

·DZIE~NlK_ŁOl).Z.1(1.nr 208 (4594)-i 
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A gdvhv tnk nośmiać? 

Sport w kabarecie 
czy może na odwrót.„ 

„To nawet nie było tak 
dawno. 'z górą dwa lata te
mu. Najpierw ukazaly s1e 
notatki w pras~e stołecznej, 
a wkrótoe potem w gazetach 
francuskich, amerykańskich„." 

Ta.k rozipoczyna się felieton 
„Sztandaru Mloodych" z . dnia 
30 sierpnia br. zatytułowany 
„Jedyny w świecie". poświę
oonv pierwszemu w kraju ka
baretowi ,sportowemu zorga.ni 
zowa1nemu w Lodzi. Niezna
ny autor (może autorka?) 
twierdzi nawet. że był Qll 

Dedykowane 
Kuratorium 
- Moja córka idzie na ge.r

mamistykę. 

Poszła. Zgarbi-Ona we dwoje. 

- Mój syn dos·ta.l się na ar
chitei!cturę. 

takŻe merwszy w świecie. Nie 
ma co sie soierać o to pierw
szeństwo. Niech b.edzie nawet 
12 w lii.storii te.e:o typu estra
dowvch spektakli. Recz cał
kiem w czym innym. 

Cytujemy: „„.sile porusza
.iąca stanowili red. sportowy 
„Dziennika Lódz;kiego" Jaro
sław Nieciecki i znany w 
mieście młody dZi.aJacz spor
towy - Gerard Drążkiewicz". 

A dalei „Ale pewn~o 
dni.a kabaret .„Przestał ist
nieć. Slomianv o.e;ień or.e;ani
zatorów? Brak tekstów, wy
konawców? Nie! Brak wlas
ne~o kata..„". 

Milo .Jest pr;r,eczytać ta.kie 
zdania. że niby Lódż pierw
sza. a przynaimniei iedna z 
pierwszvch. że zapal, zainte
resowanie... Ale wszystko t•J 
troche. z.e;odnie zresztą z i.n
tenc.ia inJ'ormac.ii. ma cha
rakter epitafium. Bylo, prze
stało Istnieć, 

Czv rreczyw:iście? Czy na
prawde. nie możemv dobre.i 
inicjatywy raz Podjęte.i roz
winąć do oełni kształtów, do 
pełni sukc€00w? 

Na rubieże Polski jeżdżQ!lo 
po kilku młodych pilkarzy. 
którzy mieli olśnić nie tylko 
łódzka publi=ność i„. nudzą 
sie w rezerwowym zespole 
klubu. ktÓ!'y ich siprowadzit 
A równocresn1e Pod bokiem 
nieomal. mamy nie najgorzej 
uzdoLniQ!lych zawodników. 
Lódź byia jedmym z pierw
szych miast. które z taka kon 
sekwencia i z takim za,palem 
rozwijały szkółkę pil'karsiką. 
Właśnie. ,e:dy nadszedł czas 
dojrzewania pierwszych plo
nów. ciekawy eksperyment 
zlikwidowano. Ta sama Lód.ź 
P<>Stawiła pi.erwszv krok w 
kierunku nasyoonfa treśc.ią 
kulturalną rozrywek spo!'-
towoów ; stworzyla Ka.ban~t 
(daruimv te nazwę) Spo.rto
wy. Inicjatywa zwię<lla pod 
pierwszym ciosem ]JII'7)eCi wn<>
ści techniJCzno-lokalowych. 

Czv nie należałoby wresz
cie polożyć tamy tym niepo-

wodzeniom na.szych wYSil
ków? Jest to <>acywiśc.ie re
toryczne pytanie, a nawet o 
tyle niefortunne. że nie ma
jące wyraźnego adresata. 
Właśnie wczoraj z przew. 

LKKFiT. Mila.nowskim prze
.PI"OWadziliśmv W1S1ZeChstrormą 
deba.te na temat sytuacji lódz 
kie.11:0 soortu. Od te.i chwili 
autor iest pelen optymi:zJmu, 
oczywiścd.e umiarlrowa:nego, 
preliminowaine;go na ok;reślony 
czas. Zawsize jeclmak opty
m.iizmu. A może wre61Wie oo.ś 
Silt zmieni? 
Być może wkrótce będziemy 

mo.e:li d0111.ieść o ba.rdziei kon 
kretnych de<::.vziach spootowe.i 
natury, Już się 0111.e .e;otują 
w tve:lu orgaintzacyinvm kie
rownictwa lód.z\µe . .11:0 sportu. 
Na razie mmemv za1kamu.nJ.lVi 
wać, że kabaret. za którym 
tak tesilmi .. Sztandar Mł0-
dych" bedzie W1S1krzesw<n:v. 
Właśnie przy pomocy 
LKKFiT. Iżiby Qhoć jedno 
dzieło 2ll"Od:zoa1e w LOOizi. do
crz.ekaJ:o si• wieku doj.rzaJe-

W. K. 

Po.eoda Diek:na. :nast.;rój świa 
tecznv - nie wypada użvwać 
ostrych wvrażeń. ale diabli 
biora ozlowieka, gdy czyta ta- · 
kle rzeczy, Bo niemal zaw- -------------------------·-----

ligi piłkarskie 

Remis Wisły ze Stalą 
KRAKÓW. - Wisła zremiso

wała w meczu o mistrzostwo 
I ligi piłkarskiej z sosnowiecką 

Stalą 1 :1 (1 :O). Prowadzenie dla 
Wisły zdobyl w 19 min. gry 
Sykta - wyrównanie padło w 
:;g min. ze strzału Gal.ka. Sędzia 
Buczek z Kielc. Widzów ok. 
15 tys. 

Wista zagrała o wiele słabiej 
n·iż w poprzednich spotkaniach 
i wynik remisowy w tych wa
runkach jest dla niej szczęśl! wy. 
Drużyna sosnowiecka przewyż
szała gospodarzy bojowością, 

szybkością i ambicją i od mo
mentu wyrównania zdobywała 
coraz wyraźnlejszą przewagę. w 
Wiśle za wiedli całkowicie trzej 
napastnicy, a mianowicie: Ml
ceusz, Sykta i Studnicki. W tej 
sytuacji ciężar gry spoczął na 
formacjach defensywnych, wśród 
których wyróżnili się ofiarnie 1 
szczęśliwie broniący braml<arz 

. Karczewski oraz obaj pomocni
cy Michel i Zelman. Poniżej o-

Do 5 razy sztuka 
Hindusi z Londynu 
na widzewskim stadionie 

czeklwanego J;tOziomu P.agrall 
natomiast: Kawula oraz Budka. 

W drużynie sosnowieckie; naj 
lepszą formację stanowi! napad 
dyrygowany przez Krawiarza. W 
obronie wyróżnili się pomocnik 
Fulczyk oraz obrońca Spiewak. 
WROCLA W. W rozegra-

nym w sobo«l, 2 bm. &potka
niu o mista.'zo.s.two II ligi pił
karskiej wrocławski SląSl.lt P<>
k<JIIlal: Unię Ta,mów 2:1 (1:1). 

Na Uniwersiadzie 

Szczełkanowa 
rekordzistką 

świata 

w skeku w dal 
SOFIA. - Jeszcze jedrn rl'

koo.-d świa.ta. ustanowiony zostaJ 
na r()ll;grywa.nej w Sofii Uni
wensiadzie. W sobotę Jekkoa!lel
ka. ra.d7Jiecka Tatiana. Szczełka
nowa. sk002yla. w dal 6 n1 
49 om. Wynik S:łlCZel'kanowej 
jest o 1 cm le()S'Ly od naletl\
cego do niej reko·rdu świata. 

Dostał się. Ze zgarbionymi 
plecami. 

Pro·szę komentarzy do tiuten
tycznych wypowiedzi rodziciel
skich nie traktować jako prze
nośni. Są najbardziej doslow-1 
ne. Statystyki wykazują ogrom 
ne zaniedbania po·s ta,wy mło
dzieży szkolnej. Łatwe do na
bycia, nieomal równie latu;e 
do ustrzeżenia się przed nimi. 
Czemu w tak rekordowym tem 
pie rośnie liczba mlodzizży o-

sze PO.świeocme są one. ru€
stetv. tylko przesiz.Jości. Par<~ 
dni temu styszałEm w „Run
dzie z piosenką" Ludwika 
Szurnlew&ltie.e:o rozmowe o 
lódzki.ei lekikoatletyce. Gór<.,_ 
walv w nie.i tęskne wspom
nienia o tvm. co był<>. Że był 
Piątkowski. ż.e bY'la Teresa 
Wiec:zorkówna-Ciepla. Innym 
razem. w jednym z pism moż 
na bvło przeczytać. iak to 
świetm.ie ~rają we wroclaw
sklim „Sląslm*, Gu<to'WlSdti, 
Białas. Sarna. a w warszaiw
skim klubie strzela Smelczyń
slci. to znowu w zes,pole ko
szyka.rek: krakowskie.i Wi
sły - niezastąpiona łodzian
ka Paibla.ńczyk. I tak w „kół
ko Macieju". Za co by się 
nie wzial. wvlazi na jaw. ~ż 
mia&t-0 iest nawet dość uro
dzaine w l'.'óżmorodne · ta•lenty. 
tvlko -utirzymać • ich, nie ·potra

Pierwsze mecze w Ili lidze 

Dziś o godzinie 17 rozpocznie 
się na stadionie wid:<ewskim mię 
dzynarodowy mecz w hokeja na 
trawie między rezerwową repre
zentacją Polski, a zespołem Lon
don Indians składającym się ze 
st.udentów hinduskich przebywa
jących w Anglii. Będzie to pierw 
sza tej rangi impreza hokejowa 
w naszym mieście 1 wolno mlec 
nadzieję, że wzbudzi ona zainte
resowanie. W 4 poprzednich spot
kaniach z London Indians polska 
reprezentacja odniosła zwycię

stwa. Był to jednak pierwszy 
garnitur biało-czerwonych. Nie 
jest pewne, czy równie silny o
każe się zespól rezerwowy „. 

Dliiiei~le ::::i:~. 

barczonej nabytymi wadam; 
postawy? , 

Już na•wet najstars;eJ dat•.1 I 
medycy przytakują gWW(J,m·i: I 
brak odpowiednich ćwicuń fi
zycznych! 

Dyrektorzy szkól tlumaczą 
się: politechnizacja nauczani'.!., 
nie mamiy czasu na s]XYl·t itp. 

Jut:ro dzieci zaczyiiają trze
i::i dzień nauki w szkołach. Po:t 
stawowych, zawodowych, śred

nich. Nie chciałbym mieszuć 
się do programu zajęć. Ale 
nie wydaje się możliwe, aby 
np. majster tlcacki mógl do
·brze; przy największych kwali
j'ikacja,ch techni ·znych, ki.e·ro
wać swoją partią maszyn, cieor
piąc na p/,a,skostopie. 

fi, 

Wczoraj rozpoczęły się raz• 
grywki piłkarskie o mistrzostwo 
łódzkiej III ligi. Odbyly się 
dwa mecze. Frekwencja na me
czach jest dowodem zaintereso
wania rozgrywkami. 

Na boisku Orla spotkały się 
dwa zespoly debiutujące w III 
lidze: gospodarze - LKS Ib. 
Wynik meczu 3:3 (1:1). 
Należy zaznaczyc, że na 10 ml 

nut przed końcem LKS prowa
dzi! 3 :1. Tym niemniej końcowy 
wynik spotkania jest mierni
kiem sil. W drużynie Orla, któ
ra zaprezentowała się dobrze, 
wystąpiły nowe nabytki: Król, 
Bednarek, Sińczak i• Pyszke -
wszyscy łodzianie. 

W druA(im meczu Włó!miarz 

(L), gr„jqc na własnym bą~sku 
doznał · nleoćzekiwane1 porażki 
z P'l't: 2:4 (:1:2): We Wlókniat'zu 
zawiódł środkowy napastnik -

Jeszcze nie wszystko stracone 
~ mówią Ztlżl<l'Wcy Tramiwa

.iarza łód.zkie.e;o i. nie tracac 
czasu. przygotowywali się do 
waiżne.e:o dla nich meczu z Mo 
torowym Klu.bem z Zielone.i 
GÓ!'v. 

cziarnke w postaci J)Olkazów 
mod-eli lata.iacych na uwięzi 
or.e;a.nizowanvch przez Aeroklub 
Lódzki. Pokaz odbędzie się 
przeod meczem. Publiczność zo
baczv akrobacyjne lotv mode-

Michalski i lewoskrzyd?owy -
Wojnowski. Decydujące dla wy 
niku byto ostatnie 5 min. gry, 
w których PTC, grając skutecz
niej uzyskało 2 bramki. 

Z wodą na ty 
po 12 lekcjach 

Dla tych; którzy nie um1eJą 
pływać nadarza się okazja sko
rzystania z pogody i kursu pły
wackiego, organizowanego przez 
Unię Lódź. Wraz ze świade
ctwem ukończenia kursu otrzy
mać można również kart~ pły
wacką. 

K~r;s ro:<pocznie się 5 bm. Pro 
gram przewiduje 12 lekcji jed
nogodzinnych. 

Zapisy przyjmuje sekretariat 
Unii, ul. Sobolowa 1, te). 384-16. 
Oplata wynosi 70 z!. 

-~ 

Japończyk 
wykreśl il 
rekord Stogowa 

Jak już Informowaliśmy, w 
przedmeczu rozpoczynającym się 

o godz. 16 spotkają się reprezen
tacje juniorów Lodzi i Poznania. 

NIEDZIELA 3 września Itr. 

ŻUŻEL. KS Tramwajarz - Mo• 
torowy Klub Zielona Góra ll liga 
godz. 17. 

PILKA NOŻNA. Spotkania o mi
strzostwo III Jigi łódzkiej. Bawel• 
na-Widzt>w godz. 11 boisko przy ul. 
Ogrodowej, Start-Czarni (Radom
sko) godz. 17 na stadionie w Ju
<ianowie. Poza tym grają: w To· 
maszowie Pilica-stal (Radomsko 
godz. 17 1 w Pabianicach Włók
niarz (Pab)-Czarni (Kutno) irodz. 
11.15. 

Mistrzostwo klasy A: Orkan
Wlókniarz (Pab) I B godz. 11 na 
boisku Orkanu. Chojeński KS 
Energetyk godz. 11 na boisku w 
Rudzie. 

ie wyl<orzy n woda. 
Lódź posiada jeden z nielicz

nych w Polsce basenów pływa
ckich z podgrzewaną wodą. Mie 
ści się on na Widzewie. Zda
wałoby się, że basen ten dzię

ki dobrej komunikacji będzie 

całkowicie wykorzystywany 
przez zwolenników sportu pły

wackiego. 

starsi ludzie 1 na tym koniec. 
Trzeba przyznać, że pod wzglę
dem szkoleniowym (wydawanie 
kart pływackich) obiekt ten 
spelnla częściowo -przeznaczoną 

rolę. Nie po to jednak budo• 
wano ten obiekt, żeby z niego 
korzystato skąpe grono ludzi. 
Basen Unil powinien stać się 
ośrodkiem sportu pływackiego 

w Lodzi, terenem licznych im
prez p~wackich. 

Naszą spTlawą jest uchronić 
mwdzież pl'Zed wszelkimi nie
bezpi.ec.zeństwami · (fachowcy 
wybaczą) skrzywień fizycz
nych. Od wielców wynalezionn 
świetne remeclium: sport. 
wychowanie fizyczne. 

Meoz odbedzie w dniu dz'.
sieisizym o ,e:odz. 17 na torze 
przv Placu 9 Ma.ia. Dla ło
dzian ważne iest nie tylko sa
mo zwycięstwo, lecz również 
; ie.l!o rozmia.r:v. Stąd tak du
że za.i.nteresowa.nie im1preza. 

li. ~otv zespołowe oraz wa.lkę TOKIO. 21-letni ciężaro-
DO'-'rietrzna. · · · k' y h' b ~~· 

Niestety, tak nie jest. Mamy 
o to żal przede wszystkim do 
Okr. zw. Ptywackiego, który nie 
wykazuje dostatecznej inicjaty
wy, żeby uatrakcyjnić życie 

p!ywackie na tym basenie. Sa
mo plażowanie to daleko nie 
wszystlrn. Nie tylko można, ale 
nawet trzeba urządzać na Wl
dze.,.ie imprezy, jeżeli już nie o 
skali krajowej - to przyna;
mniej lokalnej. 

zmarnowano letnie miesiące; 
ale jest jeszcze cieplo i pogoda 
dopisuje. Może -przynajmniej 
we wrześniu władze szkolne o
raz OZPlywacki zechcą łaskawie ' 
przypomnieć sobie, że je~t w 
Lodzi basen, w którym można.„ 
pływać i... startować. 

Modelarstwo łódzkie posta- wiec Ja.pons1 1 os mo u " 1ya-

Udostępnijmy naszym dzie
ciom teon środek zaipo·bi egaw
czy. Co niniejszi;m d,edylcuje
my Kur(J,to-riiim. 

Or_ga.niz3.torzy szykują -z1wo-
lenini.loom żużla mila nięsip0-

wione iest na wysokim porzi.o- ke (wafa. kogucia>.. ustanow i ł 
mie. dowodem czego są zdo- re~o·rd sw1i;i.ta w troJbOJU, "uzys
byte w rnistraootwaclt Polski/ kuJąc wymk 347,5 kg (10~,5 -
pierwsze mie.isca p. Pawłow- 110 - 135 ~g). Dotychczasowy 
skiego w locie wyścigowym. rekord nalezą~Y do St.ogowa 
oraz trzecie P. Faleckiego, (ZSRR) wypos1l 345 kg. W basenie uczą slę pływać JAROSL;\ W NIECIECKI 

,_ POWIESC „DZIENNIKA" t POWIESC „DZ!ENN!f<A" e POWJESC „DZIENNIKA" e POWIESC „DZIENNIKA" „ POWIESC „DZIENNIKA" e POWIESC „DZIENNIKA" 

Hans Helmut Kirst (48) 

PRZEKLAD 
EMlLD BIELICKIEJ I TERESY JĘTKJE'Wl(.Z 

Tantau podniósil ku niemu twllll"Z przypomi
nającą pyszczek jamnika. Altmeyer do&zedl 
do wn.ioslku, że ma przed sobą ża!oo<ną, poii
towainia godtną istotę. , W teJ chw1b ;>oczuł 
wla&ną wyi.szość. Uśmie<:hnąl się też trochę 
pogardliwie, gdy Tantau pow;edział: 

- Jeżeli pan poz.woli, chc1al:bym chwilę 
z pane•m porozmawiać. 

- Dlaczegóżby nie - odpad Altmeyer wiel
kodusrzm.ie. - Niech pan się przyS>!ądzie do 
mego stolika 1 wypije kieliszek. szampa.na. , 

- Nie zrobi panu różnicy, jeśli wezmę ZFl 
sobą swoje piwo? Joot to Jedyny trunek. któ
ry nie szkodzi mi na żolądek. Ale musi być 
leciutko podgrzane. 

Altmeyer mia.l wielką ochotę protekcjonal
nie poklepać Taintaua po ramieniu. Odczuł 

przypływ wielkie·j las1kawości. Wydawał się 

bowiem sobie wielki! i . poit.ężny wobec tego 
mizernego czle.c·zy:ny. 

Usiedli uśmiechając się n1ewyraźn.ie. AUcja 
omijała wzrokiem Tantaua. Nie ".17iedziała 
jeszcze, czy Too oczekuje od niej c1e['pl!we1 
poblażliwości, czy też życziiwego zaintereso
wania. 

- Tak - gtwierdzil Altmeyer jowialnie ~ 
oto nasize życie! Pan może sobie spokojnie 
poipijać piwko, ja na.tomia.Gt mam obowiązki 
reprezentacyjne. Poświęcam się dla firmy. W 
tej chwih, na przykład, muszę pok~.zywać 
nocne życie pewnemu dostawcy z Merariu. 
Bardzo się tego d0magal:, nieprawdaż. Alicj-0? 

- Nie można mu było tego wyperswado
wać! 

- A gd'7lie on jest? ~ spyit.al grzec?Jnie 
Tan tau. 

- Wyszedl na chwHę. 
- W towarzy.sitwie? 
- Co robić, Włosi już tacy s:ą! Nie mogłem 

mu przecież prawić kazań! 
- Ositatecz,nie je.sit pa.n kuipcem ~ przy

świadczy! Tantau ze zrozumieniem. Potem 
roześmiaJ się kr61Jko i trochę w...ol"S11Jko, ale 
z należytą serdecznością. Smiech ten za
brzmiał tak, jaikby Tantau by! urzędnikiem, 
który właśnie uslyszal ża.rt szefa. Po chwili 
sipytal tonem znawcy tych si>raw: 

- H<Jltel ,.Excelsior"? 
- Poleciłem mu „Splend.id". 
Tantau pokiwal głową. . 
- Wysokie ceny bez szczególnego uzas3.clme-

nia - oświadczył. - Po·za tym lóż.ka są lep
.s?.e w „Excels1orze". I dają tam trzy, a rue 
dwa ręcznik.i. 

- To praiwda ~ potwierdziła liU)Ot!1taniczniie 
Alicja. 

Altmeyer .s.kinąl gtową. 

~ Muszę to oobie zapamiętać. 
Taintau oszczędnie sączy! swoje piwo. Alt

meyeir mrugnął na Alicję. Grajkowie przy
śpiewywaU i ze zdwojoną energią sta-raJ.i się 
ożywić zmęcronych gości. Babka klozeto.wa 
przez uchylone drzwi wypatrywała k.11~nto.w . 
Uważnie przyglądając się cenom trunkow 

wymienionych w kaircie, Tanta.u sipytal od 
niechcenia: 

- Czy pa.n tu często bywa? 
- A pan? 
- Od czasu do czasu. 
- Grunt, że może pan sobie na to po-

zwolić! 
- Spróbuję wstawić cenę piwa do mojego 

ro.zliczenia kci-9zitów. 
- Czy chce .pan przez to powiedzieć, że 

jeS<I pan tu &l:uzbowo? - Altmeye,r okazat te
raz wyraźną rezerwę. Osta.tecmie i fun.k.cjo
na·riusze policju uprawiają coś w rodza;u in
teresów, je~li . ~ęc SlpOdziewają się os'.ągnąć 
przy tym Jak1es zyski, na.leży mieć się na 
baczności. 

-: . Pra.ktyc.znae. biorąc jesteśmy zawsze na 
sluzb1e - wyiasnil Ta.ntau z miną żałośnie 
naiwną. - Jeśli zaś o mnie chodZii. to Jestem 
w sytuacj~. która wyjąbkowo temu sprzyja: 
nie m.am zony a.n.i dzieci . Poza tym pobieram 
tak n:Słk1e uposażenie, że nie mogę ooble po
zwa;Jac na rozrywru. Cóż mi więc pooostaj.e 
oprac.z pracy? 

- Pa.n przyszedł tu z mego P01Wodu? -
SIPYla! Altmeye.r nieulękle. 

- Do ·Pewnego stopn:ia tak - wyzna! Tan
tau z waha.n.iem. 

Altmeyer przywif!'ywał zawsze wieliką wa
~ę do olkazywa.nia ·· niezwy>klej pewności sie
hie, wy·huchinął w.ięc gloonym śmiechem. Czy• 

nil to zawsze, ilek:roć ktoś w sposób pożało
wania godtny usiłowal go podejść. 

- A ja.kiejż to zbrodni się dopuściłem? 
- Żadnej - za.pewn.ił pośpiesznie Ta.ntau. 

- Ab.so.Jutnie żadnej. - Po czym dodał: --
0 ile mi dotychczas wiadomo. - Nie pozo
stawił jedna0l{ Altmeyerowi an1 chwili n) ro.z
ważeni~ tych słów. Ciągnął bowiem: - Przy
padikowo zobaczyłem pańs.ki samochód przed 
baorem. Zupełnie przypadkowo. P0myś!alew 
więc sobie: Jedno małe pytanko chyba me 
za.szikodzi, a może nawet pan Altmeyer udzie
li ci na nie odoowiedzi. No 1 kufelek p.iwa 
na koszt państwa też je.st rzeczą nie do po
gardzeni a. 

- Pan ma mój samochód? spyta! Alt· 
meyer zdziwiony. 

- Znam numer pańskiego samoch'>dU -
poprawi! Tantau sikromnie. - Od dzi.s;ej.<;ze
go wiec.zora. Zawsze miałem pewna sJabość 
do urzędo·wych znaków. 

- A cóż pa.na może obchodzić numF.r me
go samn~hodu? 

- Właściwie nic. To kwe!>tia rutyny. A mo
że przypadku. Chciałem tylko s.prawdzić pew
ne dane. 

AltmeyeJ' zmies:zal się nieco. 
- .Jak.ie dane? 
~ Ależ pa.nie Altmeyer! ~ v;ykrz),lm11t. . ...... 

Pa.n przecież bardzo dobrze wie, <> co 'mi 
chodzi! 

- Guzik wi'em! - Altmeyer nrie maral sii; 
.iu:i: ukryć wewnętrnnego wzburzenia. Był zd~
nia, że jest to narlj&zenie .~obn·dy jeg0 życia 
prywatnego. A w tym przypadku golóW byt 
jak najener~iczniej bronić swoich praw nby
wa.telskich. Bo przecież policja i.~tnieje właś
nie po to, aby chronić jego wolność. 

ce. d. ft.) 
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